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Dwa strzały endeckie w arm) 


Porucznicy Nowaczyński i Cebrowski ranie- 


Warszawski koresp. „Głosu Pol- 
skiego“ (S.B) telefonuje: 

Ľzia 6 bm. kancelarja dowódcy 
36 pp. otrzymała zaądresowany do 
dowódcy list podpisany przez Józe- 
fa Wójcika z Piastowa. 

Ponieważ treść tego listu obraż- 
liwa dia dowódcy puiku nasuwała 
wątpliwości, co do poczytalności 
autora, adjutant dowódzcy pułku 
odesłał ów list p, Wójcikowi, nad- 
mieniając, że dowódzca pułku nie 
chce rozpatrywać listu pisanego 
przez człowieka chorego na umyśle, 

Dnia 12 bm, kancelarja dowód- 
cy pułku otrzymałą od p. Wójcika 
list grubjański i wysoce obelżywy 
dla całego korpusu oficerów z 36 p- 
p. Wówczas dowódca pułku dn. 13 
bm. w godzinąch porannych aby 
p. Wójcika zastać w domu wysłał 
do Piastowa dwóch oficerów z in- 
strukcją, aby stwierdzali, kto zacz 
jest ów p. Wójcik, a następnie za- 
żądali jąknajdąlej idącej satystakcji 
honorowej. 

Oficerowie ci porucznik Wacław 


Cebrowski i por. Aleksander Nowa| miał rzekomo zrezygnować z man- 
czyński przybyli do Piastowa sa-| datu poselskiego, otrzymanego z ra- 
mochodem i udali się do mieszkania| mienią B. B. j 


Wójcika, 

Po zapukaniu i wstępnych zapy- 
taniach i odpowiedziach przez drzwi 
jakiś głos męska oświadczył ofice- 
rom, że będą za chwile przyjęci. 
Istotnie po upływie kilku minut 
drzwi do przedpokoju zostały otwar 
te, przyczem otwierający cofnął się 
w głąb pokoju, trzymając prawą re 
kę w kieszeni, Na zapytanie porucz 
nika Cebrowskiego „Czy pan jest 
Józeł Wójcik?*, ten odpowiedział, 
przytakująco, j 

Kiedy por, Cebrowski wypowie- 
dziął pierwsze słowa następnego py 
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Prezydent Estonii 
przyjedzie do Warszawy 
Warszawski koresp. „Głosu 

Polskiego” (5.B.) telefonuje: 
Koła dyplomatyczne zapowiedzia- 
ły przyjazd do Warszawy prezyden 
ta Estonji. Prezydent estoński uda 
się z Warsząwy do Kopenhagi, Da 
ta jego przyjazdu do Warszawy u- 
stalona będzie po zebraniu się no- 
wego sejmu estońskiego, co nastąpi 
w dniu 2 lipca rb, j 


| sy opozycyjnej poczęły się ukązy- 


ni przez fanatyka politycznego 


W tym momencie wpadły do poj Lżej ranny por, Nowączyński od; nie zameldowany dowódcy pułki 


tania — „Czy..* Wójcik dobył bły 

skawicznym ruchem rewolwer i| koju dwie panie, wywołując ogólnej prowadził, słaniającego się, ciężko 

strzelił do por, Cebrowskiego, ra-| zamieszanie. rannego por, Cebrowskiego do sa- 

niąc go w prawe ramię. Por. Cebrowski, mając prawe ra| mochodu, poczem wrócił do miesz- 
Wówczas porucznik Nowaczyń-| mie strzaskane kulą wydobył lewą -kania Wójcika po zostawioną tam 

ski rzucił się w kierunku strzelają-| ręką szablę. czapkę, 

cego, chwytając go lewą ręką za| Przebieg krótkotrwałego szamota 


i 


| 


który ze swęj strony powiadom, 
prokuratora wojskowego, 

Por. Nowaczyński po zabiegu chi 
rurgicznym został odesłany na dał- 
szą kurącję do domu, natomiast per. 


Następnie obaj oficerowie odjecha; Cebrowski przebył w szpitalu cięż- 


rewolwer. a prawą wymierzając mu| nia się, które wówczas nastąpiło, | li samochodem do ambulansu 36 pp.; ką, przeszło godzinę trwającą op*- 


silne uderzenie w głowe. W tej chwi! zakończony został tem, że obu ran) śdzie otrzymali pierwsze opztrunki, 
H Wójcik po raz drugi wystrzelłj nym oficerom udalo się odębrać| oraz złożyli odebrany Wójcikowi 
raniąc pór, Nowaczyńskiego w lewą| broń, usiłującemu dalej strzelać Wojj rewolwer, l 

dłoń. cikowi, 


pope 


Oświadczenie b. premiera Bartla 


w związku z pogśłoskhami na 
temat jego zamierzeń 


p. Barila mandatu nie oznaczała wy- 
cofania się z życia politycznego", 

W związku z tem krakowski „Ilu- 
strowany Kurjer Codzienny” zwró-| 
cił się telegraficznie do bawiącego 
we Florencji p. Bartla z zapytaniem 
o prawdziwość tych pogłosek. 

P, Bartel w odpowiedzi nadesłał! 
redakci „I. K. C“ następujące o-| 

Jednocześnie dzienniki socjąlisty- | świadczenie: 
czne uporczywie lansowały pogło-| „FLORENCJA, 11 czerwca. Go-| 
skę, „jakoby decyzja złożenia przez | dzina 21,35, 


Od pewnego cząsu na łamach pra-; 


wać „rewelacje“ odnośnie ząamte-! 
rzeń b, premjera Bartla. 


Według tych doniesień, p. Bartel 


Jeżeli nieząjmowanie się moją 050- 
bą jest dla nieznanych mi względów 
niemożliwe, to proszę, ażeby ople- 
rało się ono ną prawdzie i faktach. 


Bartel”, 


Niemcy pozują na obrońców uciśnionych 
mniejszości świata 
Prasa francuska demaskuje Kręte drogi zagra- 
nicznej polityki Rzeszy 


PARYŻ. 13,6. (PAT.) Prasa śle-] wań całego świata, oile ich agitacja | państwowej, wobec tego obrała złą 
dzi z wielkiem zainteresowaniem de| wydaje się jej korzystną dla intere-| platformę swej propagandy, pozu- 
baty mniejszościowe w Madrycie, | sów niemieckich. jąc na mściciela rzekomych uciśnio 

W dzienniku „Matin“ Sauerwen| | Jeżeli chodzi Niemcom o wytwa-| nych i rozwijając anarchję w sąsied 
zaznaczą, że Streseman nie uzyskął | rzanie trudności rządowi polskiemu | nich krajach. 
dużo w tej dziedzinie, być może "ai to podobna polityką mniejszościową | 
wet żałuje obecnie swego ostrego; jest wysoce godną pożałowania, | 
wystąpienia w grudniu r. z. i w Luj gdyż szkodzi dobrym stosunkom; 
gano i wolałby nie być pasowanyj międzynarodowym i pokojowi euro 
na opiekuna mniejszości całego świa | pejskiemu. Cel tej polityki jest wy 
ta, Wygląda aż nadto na rzecznika | Taźny. 

Rząd Rzeszy lepiejby uczynił — 


BERLIN, 136, (PAT,) Roktowa- 
nią niemiecko - belgijskie w spra- 
wie odszkodowąń za okupacyjne 
banknoty markowe rozpoczynają 
się jutro w Brukseli, 


gławetnej komisji mnięjszościowej, Ze strony niemieckiej prowadzić 
działającej przyWilhęlmsstrasse, któ| Pisze Saerwein —, pozostawiając] będzie rokowania dyrektor minister- 
ra zasadniczo podtrzymuje rekła-| tego rodzaju zajęcie Sowietom.| jalny dr, Ritter, ze strony belgijskiej 


Gutt, 


macje wszystkich drobnych uśrupo Rzesza niemiecka jest krajem, któ 
ry trądycyjnie uprawia kult władzy | 


| 


racje wyjęcia kuli ; złożenią strza- 
skanej kości ramienia, będzie mu- 
siał pozostąć w szpitalu przez sze- 


Przębieg sprawy został niezwłocz | reg tygodni, 


Powyżej przedstawiony według ję 
go faktycznego przebiegu wypadek 
brukowe gazety endęckie przedsta- 
wiły w dniu wczorajszym w sposób 
kłamiiwy i tendencyjnie ubliżający 
oficerom, którzy padli jego ofiarami, 

Wystarczy przytoczyć jedno- 
brzmiące tytuły: Krwawy napad na 
b, ołicerą rezerwy, 

Do podania krwawego wypadku 


Proszę o opublikowanie, iż nie upo] w takiem świetle wystarczyły tym 
ważniąłem nikogo do ogłoszenia mo-| pismom relacje sprawcy zajścia 
| ich zamierzeń na przyszłość, To pew} Wójcika, którego postępowanie w 
ne, że gdybym. porzucił pracę poli- | najlepszym dlań razie może znaleść 
tyczną, uczyniłbym to całkowicie i| część usprawiedliwienia chyba jedy 
wyłącznie na rzecz pracy nąukowej.| nie w niępoczytałności umysłowej, 


Relacje człowieka, który bez żad- 
nej podstawy w sposób prowokacyj 
ny w najściślejszym znaczeniu tego 
słową obrąża zasłużonych oficerów 
Wojsk Polskich po to, aby stawiają 
cych się u niego sekundantów przy 
jąć kulami, wystarczają, rozżuchwa 
lonym szmatom endeckim do przed. 
stawienia opinji publicznej oficerów 
W. P. w obelżywem świetle, 

Musimy z całą stanowczością 
przestrzec przed przebierąniem mia 
ry w zuchwalstwie, 

Dość hulaliście panowie z właści 
wemi wam metodami w polityce. 

Nie zaczepłajcie wojska i jego ho- 
noru, 
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Premier dr. Swifalski 
wyjechał do Lwowa 


LWÓW, 13.6. (PAT). Dzisiaj 
rano pociągiem pośpiesznym przy 
jechał do Lwowa prezes rady mi- 
nistrów dr. Świtalski z rodziną. 
Przyjazd prezesa rady ministrów 
do Lwowa ma charakter czysto 
prywatny. 
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Od kilku tygodni obiegają pra- 
sę wiadomości o mającej nastą- 
pić rozbudowie sieci elektrycznej 
w południowo-zachodniej połaci 
kraju, 

Mówi się przytem, iż kapitały 
i to bardzo znaczne, ofiaruje na 
ten cel znany finansista amery- 
kański Harriman. 

Wstępne rokowania są już o- 
becnie zakończone, odpowiednie 
wpisy w departamentach minister 
jalnych poczynione, tak, że spra- 
wa staje się aktualną. 

Rząd na mocy ustawy elek- 
tryfikacyinej zezwolenia swego 
udziela koncernowi Harrimana, 
który podeimuje się rozbudowy 
sieci w województwach: łódz- 
kiem, krakowskiem, kieleckiem, 
lubelskiem i częściowo warszaw- 
skiem, 

Plan Harrimana jest skompli- 
kowanem zagadnieniem politycz- 


W sznonach głodu 
r nędzy 
20 miljonów chińczy= 
ków ginie z głodu 


Oczy całego świata są znowu 
zwrócone ną Chimy, które weszły 
w ostry konflikt z Sowietami. Nie- 
szczęśliwy ten kraj pławi się we 
krwi od lat, Wybuchające co jąkiś 
czas walki domowe, dzisiątkują po- 
prostu ludność. Oprócz chorób, epi 
demji i nędzy panuje na terenie 
olbrzymiego państwa „Zielonego 
Smoka” głód, pochłaniający nie- 
skończone ilości ofiar, 

Wedle wiadomości z prowincji 
Sanynąu, chłopi żywią się także 
korą drzewną, słomą i liśćmi, Na 
tle głodu i nędzy uprawiany jest 
średniowieczny hamdel kobietami i 
dzieómi, Są wsie, w których co 
szóste dziecko jest sprzedawąne. Ca 
ła prowincja wygląda jąk pustynia, 
wioski robią wrażenie cmentarzy. 

Na terenie Szantungu, gdzie w 
ostatnich miesiącach Chang-Tsung- 
Chang zorganizował nieudąłe pow- 
stanie przeciw rządowi nankińskie- 
mu, ludność żyje w ustawicznej pa- 
nice, W jednym z raportów misji 
oudzoziemskiej czytamy: „Wiado- 
mość o zbliżeniu się wojsk wywo- 
łuje więcej żenia, niż wieści o 
najeździe Hunnów ną Europę. — 
Wszystko rzucą się do ucieczki, 
W pierwszym rzędzie kobiety i 
dzieci. Większa część ludności przy 
mierą głodem. Na drogach leżą 
zwłoki tych, którzy padli z wycień- 
"Wedle obliczeń 

/edię obi , Z natury rzec: 
pobieżnych, klęska głodu dotknęła 
dwadzieścia miljonów mieszkań- 


ców. 
Macu ju-=fucujucujacufacufa-ujz=mia=" (gg 
Dr. med. 


STUPEL 


Szkolna 12. 

Choroby włosów, skórne, wenerycziie 
i moczopłciowe 
Naświetlania lampą kwarcową prom. 
Roentgena, (eKMzematy, nowo- 

, „twory złośliwe) 
przyjmuje od 6-ej do9-ej po poł, w nie» 
dzielę od godz, 3-ej do 5-ej, 
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nem, społecznem i gospodarczem, 
a jego bezkrytyczne przyjęcie tai 
w sobie znaczne dla kraju niedo- 
godności. nie wyłączając niebez- 
pieczeństwa. 

Szereg polskich przedsiębiorstw 
państwowych rozwija się pod ob- 
cą firmą. Monopol tytoniowy o- 
panowany iest przez kapitał wło- 
ski; na wypadek komplikacyi po- 
litycznych sztandar włoski. po- 
wiewający na gmachach tej in- 
stytucji, odzradza ią od państwo- 
wości polskiej, Mniej więcei po- 
dobnie ma się sprawa z monopo- 
łem zapałczanym. wydzierżawio- 
nym przez szwedzkie konsor- 
cjum. 

Gorzei wygląda obecnie kwe- 
stja dzierżawy poręb leśnych w 
Białowieży, gdzie delegowane ko- 
misje rządowe stwierdzają wręcz 
nadużycia ze strony angielskich 
dzierżawców. 
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Te trzy przykłady nie przesą- 
dzają, oczywiście, sprawy warto- 
ści planu elektryfikacyjnego Har- 
rimana. 


Przeciwnie, powtarzamy tyl- 
ko, iż jest on może w zasadzie 
bardzo korzystny, a wykonanie 
jego pożądane, ale — właśnie 
„„ale. 

Dzisiejsze życie polityczne nie 
tworzy się i nie rozwiia 
przy zielonym 
tów, lub na posiedzeniach 
ustawodawczych. 


stoliku dyplomą- 
izb 


Regulnją je również 
banki: koncerny finansowe i prze- 
mysłowe. 

City londyńskie wywiera na- 
cisk na Downing Street, a plany 
Morgana wpływają na decyzję w 
Białym Domu w Waszyngtonie. 

Rynek akcyjny polski jest za- 
leżny od Wiednia i Berlina. 


Podobnych przykładów, zre- 
sztą ogólnie dziś już znanych, 
można podać setki, a wszystkie 
potwierdzają zasadę: polityka 
splata się z interesem. 

Koncern  Harrimana już w 
chwili obecnej posiada na Gór- 


nym Śląsku znaczne wpływy fi- 
nansowe. 


W najbliższel przyszłości pra- 


tylko; gnie je powiększyć. 


Nie watpimy, iż elektrownia 
okręgowa Harrimanowskiej spół- 
ki ożywi nasze życie gospodar- 


giełdy, ! cze, ale znów... uzależnia kra od 


anonimowych kapitalistów. 

Nie można zaręczyć, że Harri- 
man nie odda kiedyś, w przyszło- 
Ści, pakietu akcyj polskiej okrę- 
gowej elektrowni w ręce niemiec- 
kich kapitalistów. 

Wątpliwem jest dalej, czy kie- 
rownicze stanowiska, nawet tech- 


| Tragedja bezrobotnych w Rosji Sowieckiej 


Na 5 miljonów bezrobotnych zaledwie 800 tysiecy 
otrzymuje głodowe zapomogi 
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„Raj robotniczy“, za jaki przed- 
stawiają płatni agenci komuniz- 
mu Rosję sowiecką, jest w rze- 
czywistości krajem niedoli i nę- 
dzy robotniczej. OOdzwierciedle- 
niem tego stanu rzeczy jest tam- 
teiszy rynek pracy, który przed- 
stawia się wręcz katastrofalnie. 
Mówią o tem najświeższe dane 
stątystyczne, dotyczące bezrobo- 
cia. w Rosji sowieckiej. 

Oto na początku maja b. r. 
stwierdzono urzędownie cyfrę 
1.700.000 bezrobotnych w pań- 
stwie czerwonych carów. Te ofi- 
cjalne dane statystyczne nie odbi- 
jają jednak istotnej sytuacji na 
sowieckim rynku pracy a to dla- 
tego, że giełdy pracv rejestrują 
tylko tych bezrobotnych, którzy 
w sprawozdawczych okresach 
stracili zajęcie, nie uwzględniając 
tych wszystkich młodszych bez- 


robotnych, którzy jeszcze nigdy 
nie pracowali i bezskutecznie po- 
szukują pracy. 


Ponadto statystyki urzędowe 
nie uwzględniają bezrobotnych ro- 
botników rolnych. Czasami tylko 
zdarza się, że przy okazji nieza- 
leżnych od giełd pracy akcji rzą- 
dowych wychodzą na jaw rozmai- 
te bliższe szczegóły, dotyczące 
bezrobocia, a na podstawie tych 
przypadkowych statystyk można 
sobie najlepiej wyrobić zdanie o 
| katastrofalnej wprost sytuacji na 
rosyjskim rynku pracy. 


Tak np przed niedawnym cza- 
sem rada komisarzy ludowych 
poleciła specjalnej komisii prze- 
prowadzić spis proletarjatu wiej- 
skiego dla celów klasyfikacji ro- 
botników rolnych. i przy tej o- 
kazji wyszło na jaw. że ilość bez- 


robotnych robotników rolnych 
wynosi w Z.5.5.R. 5.000.000. 


Położenie bezrobotnych w Rosji 
jest opłakane. Mimo, iż istnieje 
specjalna ustawa o obowiązko- 
wem  popieraniu bezrobotnych i 
mimo, iż w tej dziedzinie opraco- 
wano szczegółowy program, prze 
widujący rozmaite normy udzie- 
lania bezrobotnym zapomóg z o0- 
gólnej ilości kilku milionów bez- 
robotnych zaledwie 800.000 otrzy- 
muje zapomogę rządową, przy- 
czem zapomoga ta wynosi zale- 
dwie 12—30 rubli miesięcznie. 


Wartość kursowa sum tych 
jest nieznaczna, a wartość istotna 
jeszcze mniejsza, tak, że bezro- 
botni przymierają z głodu. 

A jednak są łatwowierni, któ- 
rym marzy się ciągle... raj bol- 
szewicki! 


Łowcy głów ludzkich 


Okrutne zwyczaje dzîkusów na Borneo 


Oddawna już znany był podróż- 
nikom i badaczom wyspy Borneo 
ten strąszny zakorzeniony wśród 
jej mieszkańców zwyczaj kolek- 
cjonowania w charakterze trofeów 
wojennych głów ludzikich, ściętych 
nieprzyjacielowi w czasie bitwy lub 
podstępem. 

Najnowsze badania w tym kierun 
ku opisuje uczony podróżnik holen- 
derski Eric Mjörberg w książce 
swej p, t. „Poprzez wyspę poławia- 
czy głów”. 

Jąk rozpowszechniony jest ten 
barbarzyński zwyczaj, pisze on w 
swem dziele, wnosić możną z tego 
już chociażby, że gdy dwaj borneań 
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„Głos Polsk 


Kupon ulgowy 


do Grand - Kina 
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jscy chłopcy posprzeczają się ze 
| sobą: podczas zabawy, nie rzadko 
się zdarza, że jeden drugiemu wy- 
myślą w następujący sposób: „Cze 
go się stawiąsz, ile głów twój ojciec 
ma oberżniętych w domul" 

Żaden z dorastających młodzień- 
ców nie może liczyć na uznanie 
| swego plemienia, dopóki nie wyleg!- 
,tymuje się chociażby jedną taką 
! krwawą zdobyczą. Nie zyska on 
i przychylności żadnej dziewczyny, 
ż nie posiędzie prawa do noszenia ty- 
«śrysich zębów i pazurów, jako 

ozdoby swych uszu, ani do jaskra- 

wej tatuacji na znak odwagi i mę- 
stwa. 

Dlatego też, doszedłszy do mło- 
dzieńczego wieku Dająk dobiera so 

ie do kompanji przyjąciół i udaje 
się w puszczę na polowanie na gło- 
wy ludzkie. Na jego plecach wisi 
pięknie upleciony kosz, przygotowa 
ny na przyjęcie drogocennej zdoby- 


| 
| 


czy, 
Po długich poszukiwaniach, 
niewypowiedziąnych mękąch słodu 


Ani wiek, ani płeć „nieprzyjacie- 
la" nie stanowi dląń różnicy, może 
to być mężczyzna w sile wieku, 
zgrzybiała kobieta lub dziecko, 

Zdobywca taki witany jest, jak 
prawdziwy triumfator przez całą 
wieś! Wszystkie rozkosze, począw- 
szy od niesłychanego obżerąnia się 
a kończąc na gościnnie roztulonych 
ramionach dziewczęcych stoją dlań 
do dyspozycji. 

Borneanki na widok tego krwią 
zbrocznoego łupu wpadają w istny 
histeryczny szał: niektóre z nich 
całują ową ściętą głowę, inne ką- 
sają ją, są takie, które wtykają w 
jej rozwarte straszliwe usta jedze- 
nie, 

To postępowanie tamtejszych ko- 
biet zrodziło przypuszczenie, że 
krwawy ten zwyczaj powstać mu- 
siał za sprawą kobiet, którę odnaj- 
dywały w nim upust dla swych 
upodobań. 

Inni uczeni upatrują źródło tego 


po odwiecznego zwyczaju w wierze 


Boreńczyka w życie pośmiertne i 
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arrimanna 


niczne, odda fachowcom — pola- 
kom, 
Raczej prawdopodobnem jest 
objęcie zarządu przez ameryka- 
nów. 
Polacy 
tylko 


znajdą zatrudnienie 
iako robotnicy, lub niżsi 
funkcjonariusze, jak niegdyś w 


kopalniach śląskich. 


Dlatego, podkreślamy to z na- 
ciskiem, chociaż sam przez sie 
plan Harrimana jest niewątpliwie 
racjonalny, pragnęlibyśmy, aby 
czynniki miarodajne poczyniły 
pewne zastrzeżenia co do sposo- 
bów jego wykonania. 


Należy bowiem za wszelką 


cenę uniknąć skrzywienia. Wte- 

dy dopiero plan Harrimana będzie 

dobry i słuszny bez zastrzeżeń. 

W obecnej bardzo ogólnikowei 

postaci te zastrzeżenia nasuwa 
S. B. 


ber Sowietów 


była odosobniona i nie 
znalazła naśladowców 
—piszą oficjalne 
„Izwiestja* 


W artykule wstępnym „Jzwestij 
poświęconym dymisji gabinetu Bald 
wina, czytamy „między innemi, co 
następuję. 

„Rozłam i zerwanie stosunków z 
ZSSR. nie było tylko słupstwem. 
Był to akt pewnej polityki, ale po- 
lityki agresywnej, zbroniczej í koń- 
czącej. się niepowodzeniem, jak kaž 
dą polityką gabinetu konserwatyw= 
nego, Atak na Alkros miał być 
pierwszem ogniwem w łańcuchu 
analogicznych wrogich czynów wo- 
bec ZSSR, — czynów, które zde- 
zorganizować miały cały system ze- 
wnętrznych stosunków umji sowie- 
ckiej, prowadząc ku nowej wojnie 
i międzynarodowej interwencji. Ty! 
ko w takiej perspektywie czyny 
rządu konserwątywnego miąłyby ja 
kiś sens. Jak wiadomo, plan ten nie 

i został jednak uskuteczniony, 

Gabinet Baldwina okazał się w 
swej ostrej polityce antysowieckiej 
izolowanym i ni potrafił pociągnąć 
innych państw zą sobą. Później 
gabinet ten przeszedł do polityki sy 
stematyczneśo i nieprzyjacielskiego 
osaczenia ZSSR. I ta polityka nle 
miała żądnego powodzenia, a w 
ostatnich cząsąch wskazywała ra- 


czej na uwiąd starczy”... i t. d. 
Cytat ten przez wzgląd na to 
zasługuje na specjalną uwagę, że 
bolszewicy sami przyznają w nim, 
że próby w kierunku stworzenia 
jednolitego frontu antysowieckiego 
nie prowadziły do celu i że front 
taki nigdy nie istniał, A tymczasem 
przez dwa lata, t. j, od chwili zęrwa 
nia stosunków dyplomatycznych 
angielsko-rosyjskich pisma sowie- 
ckie nie przestawały pisać o istnie- 
niu w Europie wspólnego frontu 
| przeciwsowieckiego i o pozostąwa- 
| niu polityki wszystkich państw eu- 
| ropejskich pod wybitnemi wpływa- 
mi Anglji. 
Na tej podstawie odpowiedzialni 
kierownicy polityki sowieckiej przy 
każdej nąstręczającej się okazji wy- 


| głaszali płomienne przemówienia na 
| temat grożącej ZSSR wojny, przy- 
| gotowywanej rzekomo przez solida- 


ryzujące się państwa zachodnie. A 
teraz przyznają „Iawestja* bez 
wszelkich ogródek, że gąbinet Bald 
j wina w swej ostrej polityce antyso- 
wieckiej okazał się izolowanym i 


| nie potrafił pociągnąć innych pañ- 
stw za sobą”. 


D PEPE H EF LP HFC D 


Dr. med, H. GUTSTADT 


AKuszer=gineKolog 


Zarhodn a 62 (Gegielniana 23) 
29-32, 


telef. 


w związane z tem przekonanie, że! 
kto w życiu doczesnem obetnie gło- 
wę wrogowi, zyska w nim na tam- 
tym świecie niewolnika. 


upoważniający do nabycia biletu 
na l-sze mie sce, tańszego od nor- 
malnego o zt. 1.— 


po strasznych niebezpieczeństwach | 
ze strony dzikich zwierząt i dół 
witych węży, wreszcie łaskawy los 
naprowadza go na ślad przyszłej! 
ofiary. Dajak śledzi ją cąłemi dnią-| W myśl tego przezorny dzikus, 
mi, stąpa w ukryciu jej śladąmi || praśnąc na tamtym świecie trwać 
oczekuje na odpowiednią chwilę, by| w niczem niezamąconem próżniąct | 
rzucić się na nią niespodzianie lub] wie, stara się za życią zdobyć sobie 
z zasadzki i jednem cięciem noża| w ten sposób jaknajwięcej „rąk 
odrąbać jej śłowę od tułowią. roboczych”, j 


upoważniający do od» 
bioru w administracji 
„Głosu Polskiego“ 


zdjęcia filmowego 
za okazaniem dowodu 
sfilmowania. 


z 
> 


SE ;s*5<m 


Uwaga: Kupon „ważny po ostem- 
plowaniu przez admini- 
strację „Głosu Polskiego“ 
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Miljonowa afera z welislami ks. Cyryla 
następcy tronu bułgarskiego 
Opiekun Krzyżanowskiej, przyjaciółki Macocha udziałowcem 


BERLIN, 13,6, (Tel. wł,) Berlin- 
ską policją kryminalna zajmuję się 
sensacyjną aferą głałszowanych na 
miljenowe sumy weksli bułgarskie. 
go następcy tronu ks. Cyryla, 

Ks. Cyryl, urodzony 17 listopada 
1895 r. wstąpi na tron bułgarski po 
śmierci bratą swego cara Borysa, 
który dotychczas jest kawalerem. 
Obecnie zaś przebywa zazwyczaj w 
Koburgu u swojego ojca byłego ca- 
ra Ferdynanda, 

Od dłuższego cząsu kursowały na 
berlinskiej czarnej giełdzie weksle 
ks, Cyryla, wystawione przez jego 
Pełnomocnika wiedeńskiego dr, Ste- 
fana Steinera, 

Mimo, iż dwa z tych weksli po- 
szły do protęstu, udało się wiedeń- 
skięmau adwokatowi Oskarowi Bar 


w truście 


, Weksle te nie zostały wykupione, 


oszustów 


obdłużenia tych majątków, usiłowa- 


| Równocześnie Barth i Steiner po| li zdyskontować weksle księcia na 3 
wołując się na olbrzymie dobra Cy-| miljony marek. 


ryla w Bułgarji, na Węgrzech, w 


W Zurychu znów, gdzie również 


Czechosłowacji ; w Niemczech oraz | przeprowadzono wielkie trgnzakcje 
na zakaz byłego cara Ferdynanda] weksląm; Cyryla, powoływano się 


Min. Zaleski przyjął projekt rezolucji 


na to, że książe wyjeżdża do Amery 
kii ożeni się tam z miljarderką, 
Poza tem zgłasza roszczenia sze- 
reg kupców wiedeńskich, poszkodo 
wanych wekslami bułgarskiego na- 
stępcy tronu, 
I 


Ligi narodów w sprawie procedury rozpa: 
trywania stiarg mnuiejszościowych 


MADRYT, 136. (PAT.) Na dzi- 
słejszem publicznem posiedzeniu po 
odczytaniu przez Adatciego projek 
tu rezolucji, który został opracowa 


| jakie miały miejsce w łonie rady, za 
wiądamiającej jako komitet, zawie- 
ra pewne postanowienia, które me- 
ją być dodane do podjętych po- 


thowi, spieniężyć w Berlinie nowe: RY wczoraj, zabrali głos pp.: Dan- przednio przez radę decyzyj, doty- 
weksle księcia, konsul zaś Edgar | durand, Streseman i Titulescu, po czących procedury rozpatrywania 


Klaus, opiekun Heleny Krzyżąnow- 


i przemówieniu którego minister Za- 


| skarg mniejszościowych i pozostają- 


skiej, byłej przyjaciółki Macocha z leski złożył następującą deklarącję: ; cych w mocy. 


czasów jej pobytu na Syberji, na- 


„Projekt rezolucji, który nam zo 


Przyjmuję projekt rezolucji w mej 


był jedną trzecią kopalni węgla w| Stał dzisiaj przedstawiony przez sza podwójnej roli: członką rady i 


Chorwacji, również za weksle księ- 
cia na przeszło 700,000 marek. 


, mmaa e 


Siraik studeniów 


w Meksyku 


MEKSYK, 13.6. (PAT) Dwa 
tysiące studentów rozpoczęło 
strejk. Studenci opanowali uni- 
wersytet i zatrzymali jako za- 
kładników szereg funkcionariu- 
szy uniwersyteckich, domagając 
się dytmisii rektora. 


Streik wiąże się z wydarzenia- 
mi z końca maja b. r., kiedy to 
studenci wystąpili z manifestacją 
przeciwko policji, która rozpro- 
szyła ich pochód protestacyjny 
przeciwko egzaminom miesięcz- 
nym na uniwersytetach. 


Wczoraj wieczorem 
wvpuściii zazładników. 


studenci 


nownego referenta, po rozprawach, j przedstawicielą jednego z państw, 


które podpisało trakiat o mnięjszo- 


ściach narodowych, Daję temu pro- 
jektowi swoją aprobatę z tem zastrze 
żeniem, którę miałem już zaszczyt 
uczynić przed rądą, a miąnowicie, 
że konkluzje praktyczne, dotyczą- 
ce procedury rady į są dzisiaj przed 
miotem nąszej rezolucji, stanowią 
nierozerwalną całość z  zasadamij 
praw traktatowych, w dziedzinie 
opieki nad mniejszościami, które wy 


| iożone są w tym samym raporcie, 


Opozycja walczy zbrojnie z Waldemarasem 


Odgłosy kanonady na pograniczu polskiem 
Lasy litewskie pełne są uzbrojonych partyzantów, 


którzy napadają na urzędy 
WILNO, 13.6, (Tel. wł.) Z Kow-| ostatnio w powiecie wiłkomirskim , wśród strażników litewskich niewy | 


na donoszą: Ome$daj w nocy do 
| strażnicy Kląmrowo, położonej w 
rejonie Oszmian wtargnęło 10 uzbro 
jonych osobników, którzy po stero- 
ryzowaniu komendanta i 
ków litewskich, zażądali od nich 
wydania hasła, Po uzyskaniu hasła 
nieznajomi powiązali strażników, 0- 
debrali im broń i uciekli w lasy. 
Wedłuś uzyskanych iniormącyj 


strażni- 


w lasach pojawiły się bandy party- 
zantów, rekrutujące się przewążnie 
z dezerterów wojskowych i prze- 
stępców politycznych, Partyzanci u- 
stawicznie niepokoją straże granicz 
ne, rąbując wszędzie co się da. 


| 


- 


I 
f WILNO, 13.6. (Tel. wł) W ciągu 
wczorajszej nocy w rejonie Nowy 


Trok po stronie litewskiej panowaij 


| 


jaśniony dotąd popłoch. 

W ciągu kilku godzin odbywała 
się w lasach silna strzelanina kara- 
binową. Od czasu do czasu słychać 
było wybuchy granatów, Strzeląni- 
na trwąłą zgórą 3 godz. Dopiero nad 
ranem ucichło, Dochodzą słuchy, iż 
stoczono waiki z oddziałem party- 
zantów, 


Ljazd Wyzwolenia w Warszawie 


Delegaci uchwali cały szereg opozycyjnych 
rezolucyj 


Warszawski koresp. „Głosu Pol- 
skiego (SB.) telefonuje: 

Wczoraj w Warszawie w obec- 
ności 557 delegatów rozpoczął się 
doroczny zjazd „Wyzwolenia“. O- 
brady zagaił prezes stronnictwa po- 


seł Malinowski a następnie ukon-| cy 


stytuowało się prezydjum z posłem 
Rogiem na czele. Odczytano pismo 
wicemarszałka sejmu p, Woźnickie 


go, który z powodu choroby nie 


Sowięty nawołują 


do demonstracyj 


Moskwa, 13,6, (Tel. wł.) „Praw- 
da“ w artykule wstępnym nąwołu- 
je partje komunistyczne europejskie 
do energicznego przygotowania się 
na dzień 1 sierpnia br., który ma 
być dniem obliczenia sił rewolucyj 
nych w Europie, 

Partje komunistyczne muszą Wy- 


mógł wziąć 
Zjazd wysłał specjalnego delegata 
do p. Woźnickiego, celem wyraże- 
nią mu podziękowania za dotych- 
czasową pracę parlamentarną oraz 
życzenią mu zdrowia do dalszej pra 


Po wygłoszeniu referatów uchwa- 
lono kilka rezolucji utrzymanych w 


tonie niezwykle ostrej opozycji wo- 
bec rządu, 


komunistów Europy 


w dniu 1 sierpnia 

kazać w tym dniu swą siłę i spró- 
bować odwrócić bieg historji pań- 
stw burżuązyjnych. 

W dniu tym odbędą się w całej 
Rosji wielkie manifestacje na cześć 
komunistów europejskich, a zwłasz 
cza Niemiec, Polski, Francji i An- 
SKi. 


Rewelącje niemieckiego pacyfisty 
o zhrojeniach Rzeszy 


PPARYŻ, 13,6. (Tel. wł.) Znany | kować je, ale uczyniła to z widocz 
pacyfistą niemiecki, Mertens, zamie | nem niezadowoleniem. 


szczą na łamach „Oeuvre“ piorunu| Rewelącje Mertensa potwierdzają, 
jące rewelacje w sprawie potajem- że Niemcy nietylko same się zbroją, 
nych zbrojeń niemieckich. 


l lecz zbroją także Rosję 


„Ńzól pieczywa 
odwiedził Warszawę 
Warszawski koresp., „Głosu Pol- 

' skiego (SB.) telefonuje: 
Do Warszawy przybył wczoraj 


udziału w zjeździe, | Z Moskwy odbywający wraz z ro-| 
dziną podróż samochodem na około| 
świata amerykański król pieczywa! 


p. B. A. Cuschman. 


P. Cushman jest gościem posel-| 
stwa amerykańskiego i po zwiędze | 
niu Warszawy i Wilanowa udał się 
do Poznania na P.W.K, Gość amery] 


kański jest właścicielem 10,000 skle 


pów z pieczywem w Stanach Zjed-| 


3 


Niemcy zaprzeczają 
wiadomości 
o rokowaniach haniloe 
wych 

BERLIN, 13.6. (ATE.) Tel-Union 
donosi, iż wiadomość podana psz”z 
pisma polskie o ponownem rozpo- 
częciu rokowań handlowych Pol- 
sko-Niemieckich nie odpowiądzią 
prawdzie, Jednakże, według tego sa 
mego źródła dowiadujemy się, iż w 
dniu 16 bm. mają się rozpocząć w 
Warszawie prywatne rozmowy po- 
między  przedstąwicielami prze- 
mysłu technicznego obu państw, 


Próbny lot 
mjr. idźkowskiego 
i Kubali 

PARYŻ, 13.6. (PAT.) Lotnicy 
polscy Kubala i Idzikowski odbyli 
dzisiaj nad lotniskiem Le Bourget 
dłuższy lot próbny na swoim samo- 
locie transatląntyckim, obciążonym 
7,000 kg. wagi. Lot trwał 15 go- 
dzim. 

W czasie lotu wznoszono się na 
znaczne wysokości, celem wypróbo 
wania aparatu rądjotelegraficznego, 
zainstalowanego w kabinie samolo- 
tu. Próby dały wynik pomyślny. 


Ks. Walii 


pozosiaje kawalerem 

LONDYN, 13.6. Miarodajne 
kołą tutejsze zaprzeczają wiado- 
mości, podanej przez niektóre dzien 
niki amerykańskie, jakoby ks. 
Walii zamierzał w najbliższym cza 
sie zaręczyć się ze szwedzką księż 
niczką Ingrid. 

Podróż ks, Ingrid do Wielkiej Bry 
tanji nosi charakter czysto prywat- 
ny, nie mający nie wspólnego z rze 
komemi zamiarąmi matrymonjalne- 


| mi. 


Dyr. Górecki 


konferujs z bankami 

angielskimi 

Warszawski koresp, „Głosu Poł- 
skiego" (S.B.) telefonuje: 

Pręzes Banku Gospodarstwa Kra 
jowego dr. Górecki udaje się do 
Londynu celem odbycia konferencji 
z przedstawicieląmi banków angie! 
skich. 


Pesymizm niemiecki w sprawie Nadrenji 


Mac Donald nie będzie wywierał na Francję 
nacisku w kierunku wyrzeczenia się kontrol 


BERLIN, 13.6. (PAT). Prasa 
berlińska komentuje naogół pesy- 
mistycznie widoki dalszzgo roz- 
woju akcji politycznej w sprawie 


t Nadrenii. 


„Kreuzzeitung* zaznacza pē- 
symistycznie, że niepodobną jest 
rzeczą, aby Anglia wywierała na 
Francję nacisk w kierunku wy- 
rzeczenia się żądania co do kon- 
troli w Niemczech. Tego rodzaju 
nacisk jest, zdaniem gazety, tem- 
bardziej "nieprawdopodobny, że 


prezentuje te same tendencje, ja- 
kie wyrażone są w charakterze 
przewidywanej komisji konstata- 
cyjnej, projektowanej przez rezo- 
lucję genewską. 

Dziennik stwierdza, że w tei 
sprawie są przepaści nie do prze- 
bycia i oświadcza, że wszelka 
myśl o jakichś koncesjach ze 
strony niemieckiej, wybiegających 
poza ramy traktatu wersalskiego 
wzamian za wcześniejszą ewa- 
kuację Nadrenii, jest nie do przy- 


noczonych a jego dochody oblicza| Mac Donald jest przecież twórcą j jęcia. 
amerykański urząd skarbowy naj protokułu genewskiego, który re- 


Lloyd George rzuca rękawicę 


rządowi Mac Donalda i przepowiada jego upadek 

LONDYN, 13.6, (PAT) Lłoyd| znaczyć, że rząd zawiedzie oczeki- 
George wygłosił dzisiaj w klubie| wania polityki liberalnej i o ile to 
stronnictwa Hberalnego mowę, w| będzie leżało w naszej mocy, rząd 
której scharakteryzował przyszłe | zostanie obalony. Oświądczam wy- 
stanowisko swego stronnictwa wo-| rąźnie, że w chwili, w której rząd 


25 mal. dolarów. 


—->— 


Gzterysta wagonów 
dla P. w. K. 
Warszawski koresp. „Głosu 
Polskiego“ (S.B.) telefonuje: 

Z powodu zapotrzebowania wago 
nów osobowych dla licznych wy- 
cieczek udających się na PWK. 
warsztaty kolejowe oddały już 400 
wagonów towarowych przerobio- 
nych na osobowe do użytku pub- 
licznego, Wagony te posiadają 
drzwi, okna i łąwiki i są urządzone 
jak wagony 3 klasy. 
PEPEES PSE E i ESE EM 


ammesnne ne 6a + 


IGzytaje 


e „Głos Polsk 


-m AE W Z O EA DE 


géi uroczystości 


bec rządu labourzystów. 


zdecyduje się pójść w kierunku so- 


Lloyd George m. i, oświadczył: „Z | cjalistycznym, karjera jego będzie 
załntęresowaniem oczekujemy expo| skończona”, 


sę nowego rządu, Muszę jednak za 


Ameryka czci pamięć Kazimierza Pułaskiego 
WASZYNGTON, 13.6. (PAT.) —| do kongresu, żądający wyasygno- 


Federalna komisja 
150-letniej 


rocznicy | 


zorganizowania | wanią 10,000 dolarów na pokrycie 


kosztów, związanych z uroczysto- 


śmierci Kązimierza Pułaskiego w) ścią, jaka odbędzie się w jesieni. 


najbliższej przyszłości wniesie bili 


£4 CJ v e 
Łódź tilmuje 

Operator filmowy w dniu dzisiej- 
szym przy sprzyjającej pogodzie 
ZDEJMOWAĆ BĘDZIE W GODZ. 
OD 10 — 12 PRZED „GŁOSEM 
POLSKIM" A OD 16—18 NA UL, 
PIOTRKOWSKIEJ W POBLIŻU 

UL, NAWROT 


wręczając jednocześnie siilmową: 
nym numer porządkowy oraz infor- 
macje w jaki sposób wykupić kartę 
z trzema najlepiej uchwyconemi po- 
zami 
Kartą taką kosztuje zł, 1.85, 
JEDNAKŻE POSIADACZE KU- 
PONÓW ZAMIESZCZONYCH W 
„GŁOSIE POLSKIM“ PŁACĄ JE 
DYNIE ZŁ. 1 GR. 20, 


Wykupujący odbitkę filmową o- 
trzymują jednocześnie KUPON u- 
poważniający do nabycła ulgowego 
biletu, tańszego od normalnego c 

ZŁ, 1, na i-sze MIEJSCE DO 

GRAND - KINA, 


A WIĘC „GŁOS POLSKI“ O- 
FIARUJE SWYM CZYTELNI- 
KOM NAJTAŃSZE ZDJĘCIE W 
DODATKU ZA 20 GROSZY, 


Odbiór zdięć w administracji 
„Głosu Polskiego”, ul. Piotrkow- 
ska Nr. 106, w godzinach od 9 do 
2i-ej. Dlą uzyskania ulgi należy 
przędstąwić kupon z datą dnią od 
bioru zdjęcia, Kupony takie znajdo- 
wać się będą w każdym numerze 
„Głosu Polskiego“. 

Uwaga: Niewykupione dotych 
cząs w „Grand - Kinie" zdjęcia, są 
do odebrania w administracji „Gło- 
su Polskiego", 


Konfiskaty pism 

W dnim dzisiejszym łódzkie sta- 
rostwo grodzkie obłożyło aresz- 
tem następujące czasopisma: 


1) „Rozwój* Nr. 162 z dnia 
13 czerwca 1929 r., 


2) czasopismo żargonowe ,„Ľo- 
dzer Weker“ (organ Bundu) nu- 
mer 24 z dnia 13 czerwca 1929 
toku — tygodnik, oraz 


3) tygodniowy organ Poalej 
Lewicy p. t. „Lodzer Arbci- 


ter“ Nr. 23 z dnia 13 czerwca 
1929 r. 


LUIGI PIRANDELLO. 


Mąż mojej żony 
(Dokończenie), 

Zaczynam synowi wychwalać 
w przesadnych słowach wartość 
tych drobnych podarków, które 
przynosi mu Fiorestan, chcąc się 
przypodobać Eufemji. Mój malec 
stosuje się do mych wskazówek: 
do Floresiana odnosi się niemal 
z jakąś czcią. Wyobraźcie sobie: 
oto pewnego dnia wyszedł na 
spacer razem z Florestaaem. Kiedy 


wracali — jak mi opowiadał 
Florestan ze śmiechem, — prze- 
chodzili przez duży plac, zalany 


światłem słonecznem. Nagle Ka- 
rolek krzyknął, przystaje i zwraca 
się do niego zmieszany z zapy- 
taniem: 

— Wujku Florestan, nie bolało 
cię to? 

— Ależ nie Karolku. Góżby 
mię miało boleć? Dlaczego mię o 
to pyłasz? 

— Bo, wujku, — odpowiada 
bez wahania malec, — nastąpiłem 
niechcący na twój cień. 


Nie, nie, biedny mój chło- 
paczku. Nie trzeba znowu prze- 
sadzeć, Troszkę to było niemądre. 


Bo uważasz: cień można spokojnie 
deptać nogami; przyjdzie dzień, 
kiedy twoja mamusia i twój nowy 
papa będą spokojnie deptali mój 
własny cień, nie lękając się, że 
mi tem mogą zrobić krzywdę; — 
bo za życia mego uważali skrupu- 
latnie, aby mi przypadkiem nie 
nastąpić nawet na odcisk. 


Z PE R A O 0 z PE O i o 0 
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Nr. 16t 


Tragiczny finat oszukańczej afery w Piotrkowie 


Żona sierż. Niechciała otruła się iodyna 


W związku z aferą pocztową © 
której donosiliśmy onegdaj st, sierż, 
Franciszek Niechciał został zwol- 
niony z aresztu śledczego, gdyż wła 
dze przekonały się o jego niewinno 
ści. W toku dochodzenia ustalono 
że książeczkę pocztowo-oszczędno- 
ściową, słąłsźowała żona sierżanta 
Niechciała, która łudziłą mężą od 
dłuższego czasu rzekomym ogrom- 
nym spadkiem, jaki miała otrzymać, 
Gdy jednak spadek oczekiwany nie 
nądchodził, a mąż stę niepokoił 1 
irytował zwłoką, przemyślna pan! 
małżonka „podwyższyła kwotę czte 
rech złotych, jak figurowałą na 
koncie wpłaty do 400 tysięcy i od- 
dając książeczkę mężowi oświąd- 
czyła: 

— Proszę cię, Frantu, oto książecz 


ka z moim posagiem. 

Pan Franciszek obejrzął dokłąd- 
nie książeczkę i zwrócił ją żonie. 
Gdy jednakże żona wyszła z mie- 
szkąnia, ukradkiem zabrał książecz 
kę oszczędności dla „sprąwdzenia” 
i ewentualnego podjęcia olbrzymiej 
sumy. 

Po zaaresztowaniu sierżanta Nie- 
chciała, włądze wojskowe przystąpi 
ły do bliższego zbądania podłoża 
usiłowanego oszustwa. Zawezwano 
przeto żonę sierżanta do biura Dy- 
wizjonu Żandarmerji Polowej, celem 
jej przesłuchar'a: jle jest prawdy w 
twierdzeniu Niechcigła, 

— (Czy to pani sfałszowała tę 
książeczkę? — zapytał badający. 

Pani Niechciałowa nie odpowie- 
działą, 


— Proszę odpowiedzieć — nale- 
gał dalej badający — inaczej zmi- 
szczy pani zupełnie karjerę mężowi, 

Milczenie jednak wciąż trwało. 
P. Niechciałowa nie odpowiadała. 
Gdy jednak nalegano na nią coraz 
bardziej Niechciałowa w pewnym 
momencie odwróciła się nagle i pod 
niosła do ust fląszeczkę z esencją 
jodyny, poczem padła na ziemię, 

Natychmiast zawezwano pogoto- 
wie, które odwiozło niefortunną 
małżonkę do szpitala, gdzie lekarz 
udzięlił jej pierwszej pomocy. 


Sierżant Niechciał udowodniwszy | 
swoją niewinność w aferze, został 
w dniu wczorajszym wypuszczony 
ną wolność, 


Krwawa bójka cyganów z grajkami 


Poszły w ruch pięści -- harmonie i skrzypce 


Onegdaj około 


przed restauracją Dalkeśo przy 


zbiegu ulic Piłsudskiego i Żelaznej| 


w Piotrkowie rozegrała się general- 
na brwą między bandą cyganów a 
dwoma wędrownymi muzykami re- 
stauracyjnymi Ląsotą — harmoni- 
stą i Ignacym Grochalskim—skrzyp 
Kiem. 

W restauracji Dalkego obaj graj- 
kowie zabawiali muzyką gości, gra- 
jąc na zamówienie poszczególnego 
amatora muzyki, za co płącono im 
od „kawałka, 

W pewnej chwili do restauracji 
weszło 5-ciu cyganów. którzy, za- 


ką i kazali sobie grać, Muzykanci 
uczynili zadość prośbie cyganów il 
nieustannie grah „kawałek” po „kas 
watku". 

W końcu, gdy gospodarz oznaj- 
mił, że lokal zamyka wobec późnej 
godziny, cyganie uregulowali rachu- 
nek za napoje i spokojnie ruszyli ku 
wyjściu. Wówczas Lasota i Grochal 
ski zbliżyli się do cyganów i zażą- 
dali zapłaty zą muzykę, Cyganie 
zmierzyli natrętów od stóp do 
słów, a wójt jako najstarszy wie- 
kiem ; urzędem, odrzekł spokojnie, 


godziny 12-ejQ siądłszy przy stole, rączyli się wód wyszli na ulicę 


Na ulicy Ląsota uderzył jednego: 
z cyganów harmonują w słowę, lecz | 
cygan nie pozostał mu dłużny, Wy- 
wiązała się regularna walka, prowa! 
dzona według wszsikich prawideł 
walk knajpiarskich na pięści, tasiki, ; 
hormonje i skrzypce. Gdy muzy- 
kancipoczuli nad sobąprzewagę, po, 
częli wzywać pomocy policji, którą; 
też pospieszyłą z pomocą napadnię-I 
tym, Cyganie umknęli. 

Grochalski i Lasota postradnii! 
swoje instrumenty muzyczne i zo- 
stąli dotkliwie poturbowani. 


Nie wszystkie lekarstwa 
podrożały 
Województwo łódzkie zwróciło 


uwagę aptekom, że przyznana ostą-| 


tnio podwyżka cen na lekarstwa do- 
tyczy wyłącznie lekarstw, sporzą- 
zanych na zamówienie przez re- 
cepty. Ceny środków leczniczych 
„pierwszej potrzeby”, jak jodyną, 


| 


| 
| 


płyn Burową itd.. znajdujących się| 


w aptekąch w stanie gotowym. po- 
zostają bez zmiany. 


Teatr 
iewji 


że nie zapłacą ani groszą, poczem 
(enie|- 


GONG mss 


Dziś premjera 


wspaniałej rewji 


Kto chce się żenić ? 


Pocz. © 8.15 i 10.15 wiecz. W so- 
bety i niedz. 06.15, 8.15i 10.15 w. 


Oparzenie 


W mieszkaniu przy ul. Pomor- 
skiej Nr. 135, wskutek przewró- 
cenia się garnka z gorącą wodą, 
poparzeni zostali 30-letni Izrael 
Działoszyński, pośrednik handlo- 
wy, i matka jego — Ruchla. 

Pomocy udzielił obojgu lekarz 
pogotowia ratunkowego, pozsta- 
wiając ich na meijscu. 


I to jest dla mnie prawdziwą 
torturą. Jestem biednym, chorym 
człowiekiem, któremu potrzeba 
wygód i pieczołowitej opieki; 
muszę jednak ustawicznie nad- 
rabiać miną i nie dać niczego 
poznać po sobie, aby im jak naj- 
mniej zawadzać. W przeciwnym 
razie bowiem podwoiliby jeszcze 
śwą troskliwość, — a tego ja nie 
chcę, to mnie napawa wstrętem 
poprostu. Może i nie mam racji 
na tym puukcie; ale neprawdę te 
wszystkie maniery ludzi cywilizo- 
wanych, to ich zachowanie się 
całe wydaje mi się obrzydliwą 
komedją. Widzę poprostu, jak 
oboje z wyszukaną grzecznością 
popychają mię łagodnie, stopniowo, 
do progu śmierci. Widzę, jak 
kłaniają mi się nisko, mowiąc 
z możliwie najsłodszym  uśmie- 
chem: 

— No, dalej, Śmiało... Szczę- 
śliwej drogil Możesz być pewnym, 
że zawsze pamiętać będziemy o 
tobie, 

Kiedy byłem jeszcze dzieckiem, 
uczono mnie, że powinno się być 
zawsze szczerym. Być szczerym? 
Ależ dla mnie taka szczerość 
zaaczyłaby dzisiaj: zabij gol Niech- 
że mnie Bóg broni od tego! Choć 
w gruncie rzeczy, któż mi to może 
bronić? 

Rozumujmy jednak poważnie, 
Gdybzm nie wierzył naprawdę 
w Boga, gdybym był zdania, że 
śmierć kończy wszystko, że po 
opuszczeniu tej ziemi rozpłynę się 
poprostu w nicość, . czyliż sądzicie 
że wówczas nie zabiłbym tego 
Florestana? 

Kiedy w dlugie bezsenne noce 


wszyscy troje przesadzamy się| pomyślę sobie, że on spać będzie 


poprostu wzajemnie w uprzejmości.jw mojem 


łóżku, tu, na tem 


miejscu, — że będzie miał wszelkie 
prawa zarówno do mojej żony iak 
i do wszystkiego tego, co do mnie 
dziś należy; kiedy pomyślę sobie, 
że może kiedyś mój chłopczyna, 
mój mały sierotka zacznie w nocy 
płakać w swem łóżeczku, stojącem 
w sąsiednim pokoju i wołać 
mamusi; kiedy pomyślę sobie, że 
moja żona zechce może wstać z 
łóżka, by zobaczyć, czemu dziecko 
płacze, a wówczas Florestan powie 
jej może: „Niech się chłopak wy- 
płacze; nie wychodż z łóżka, bo 
się możesz przeziębić...” ach, wów- 
czas zabiłbym Florestana! 

Ale zamiast go zabić — siedzę 
całemi nocami koło okna i 
wpatruję się długo w gwiazdy 


Jest tam między niemi jedna, 
maleńka, wysoko zawieszona. 
Pieszczę ją mym wzrokiem i 


nieraz mówię do niej z westch- 
nieniem: 

— Czekaj na mnie; przyjdę już 
niedługo. 

Zona moja jest córką wolno- 
myśliciela i chwali się tem, że 
w nic nie wierzy. Mówię jej 
często: 

— Jest Pan Bóg. zaręczam 
ci. I powinnaś mu ustawicznie 
dziękować za wszystko! 

Eufemja spogląda na mnie ze 
zdziwieniem; nie potrafi pojąć, jak 
ja mówić mogę w ten sposób, 
właśnie ja, Luca Lenci, który jej 
zdaniem najmniej powinien wie- 
rzyć w Boga, skoro Pan Bóg tak 
mnie ciężko doświadcza. Ale jeżeli 
kocha naprawdę Florestana, będzie 
mimo wszystko dziękować Bogu, 
skoro te kartki dostanie w swoje 
ręce. 

Rozumiem, że jedno tylko po- 


| 
| 


rzeć jak najprędzej. wuję | 
nieraz Florestana; biedaczysko nic 
potrafi pohamować westchnień, nie 
potrafi zamaskować przed moją 
żoną swych pragnień i pożądań! 


l wówczas wyobrażam sobie, 
jak to moja żona złoży swą złoto- 
włosą główkę na szerokiej piersi 
Florestana, jak łagodnie, pieszczot 
liwie głaskać będzie ręką jego o- 
grome, rudawe nieco wąsy... Go 
to będzie zą rozkosz! Jeszcze tro- 
chę cierpliwości, droga moja Eu- 
femjo. 1 te wszystkie słodkie słów 
ka, jakiemi obsypywałaś mnie w 
nocy, przytulona do mnie, — te 
same słówka będziesz i jemu po- 
wtarzać, nie zdając sobie nawet z 
tego sprawy. 


— Moje kochanie... mój naj- 
droższy... ukochanył.. Ach, jak mi 
się śmiąć chce na samą myśl o 
tem! Oni oboje patrzą na mnie 
ze zdziwieniem, patrzą się, z czego 
się śmieję, Odpowiadam im jakimś 
niewinnym dowcipem, a Florestan 
oświadcza na to: 


— Mój kochany, ty się zesta- 
rzejesz, a zawsze jednak trzymać 
ci się będą „kawały”. 


A jednak czasem nie potrafię 
utrzymać się w tej roli. Staję się 
mimowoli zgryźliwym,—a Florestan 
siedzący obok mnie w- powozie, 
cierpi widocznie, słuchając mych 
słów. 

— Wiesz, co ci powiem, mój 
drogi? — mówie mu. — ź£apropo= 
nowałbym ci, abyś choć na chwi- 
lẹ znalazł się na mojem miejscu, — 
gdyby moja sytuacja nie była taka 
rozpaczliwa. Łaręczam ci, że i dla 
ciebie byłoby równie ciekawem, 


zostaje mi do zrobienia: oto um-jjak dla mnie patrzeć na to, jak to 


| względnie jej zastępcy, która 


fa 3 

Z maiura w Świał 

Dnia 7-go b. m. zakończyły się 
egzaminy dojrzałości w gimnązjum 
żeńskiem R. Konopczyńskiej - Sobo- 
lewskiej. Z liczby 35 uczenic komi- 
sja egzaminacyjną przyznała świąde 
ctwa dojrzałości następującym 31 
abiturjentkom: 


Ajnchornównie Leokadji, Basy- 
nównie Gustawie, Bauerównie Biąn 
dymie, Bauerówmie Kornelji, Brajt- 
sztąjnównie Marji, Ceglance Salo- 
mei, Ceglance Janinie, Ejzenmanów 
nie Amnie, Gralównie Marji, Gersz- 
tynowiczówmie Racheli, Jąsińskiej 
Marji, Jaworskiej Jadwidze, Kapłu- 
nównie Klarze, Karabąanowównie 
Annie, Konównie Helenie, Kreplów 
nie Halimie, Krymołowskiej Esterze, 
Minorównie Helenie, Niklównie Ge 
nowefie, Niewiażskiej Eugenii, Rot- 
kopfównie Felicji, Rozenblumównie 
Helenie, Rozentalównie Malwinie. 
Sowińskiej Marji, Sząładajewskiej 
Reginie, Szymańskiej Janinie, War- 
sząwskiej Celinie, Walczakównie 
Natalii, Wajnberżąnce Felicji, Wine- 
równie Annie, Wysockiej Bromisła- 
wie. 


Hallo! -- Gzy Buenos 
Aires ? 
Łódź rozmawiać będzie 
z Argentyną 


Z dniem 15 czerwcą wprowadzo. 
ne zostąnie pierwsze telefoniczne 
połączenie kilku miast polskich, a 
mianowicie; Warszawy, Krakowa, 
Poznania, Bielska, Łodzi, Katowic 
i Bydgoszczy z Buenos Aires, stoli- 
cą Argentyny, 


Połączenią odbywać się będą 
przez centralę telefoniczną w Ber- 
linie, do której należy przez urząd 
pocztowy na kilka godzin naprzód 
zgłaszać rozmowę z dokładnem po- 
daniem adresu żądanej osoby, 
w 
Buenos Aires zostąnie wezwana do 
publicznej rozmównicy. 


Rozmowy w Polsce odbywać się 
mogą z telefonów prywatnych w 
godzinach między 15 a 18-:ą wed- 
tug czasu  środkowo-europejskiego. 
Centrala w Berlinie mająca już bez- 
pośrednie połączenie z Argentyną, 
po dokonaniu próbnej rozmowy od 
daje telefon do dyspozycji klienta. 
Opłata za 3-minutową zwykłą roz- 
mowę jest dość znaczną, gdyż wy- 
nosi 164,50 fr. szw. t zn. prawie 
300 zł., następna każda minuta ko- 


į sztuje jedną trzecią opłaty. 


Rozmowa próbna centrali oraz 
wezwąnie adresata są bezpłatne. 


sobie inni ludzie urządzają życie, 
— podczas gdy ja sam mogę za- 
kończyć życie każdej chwili, nawet 
teraz widzieć, co inni ludzie robić 
będą, kiedy mnie zabraknie, do 
czego zresztą będą mieli słuszne 
1 zupełne prawo,, 


Mówię jasno, — Florestan je- 
dnak udaje, że nie rozumie, o co 
mi idzie, Wówczas ciągnę dalej: 


— Tak naprzykład, —wiem do: 
brze, kochany  Florestanie, jaki 
wieniec złożysz na moim grobie.. 


Wówczas on mnie beszta, więc 
przestaję. Wychudzony, blady, sku- 
lony w kącie powozu, posuwają- 
cego się krok za krokiem po sze- 
rokich alejach Janiculum, spoglą- 
dam na zachodzące słońce, —spo- 
glądam na to życie, którem inni 
będą się rozkoszować. A choćby 
ono było i gorzkie nawet, — cóż 
to znaczy? 


Widzę tego grubego sangwini- 
stycznego mężczyznę, siedzącego 
obok mnie; widzę moją żonę, sie- 
dzącą w domu i czekającą cierpli- 
wie; widzę wreszcie mojego malca, 
który w niedługim czasie zapomni 
o mnie zupełnie, 


— Papol — będzie wołał. 


A Florestan odburknie mu mo- 
że niechętnie: 


— Czego znów chcesz? 

Może twojej mamusi, Karolku, 
który nie będzie twoim prawdzi- 
wym ojczem! Możesz ty sobie 
wyobrazić coś podobnego? 

A jednak — życie jest piękne, 
Karolku, — o tak! Zycie jest bar: 
dzo pięknel 


Przełożył K. R. 
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Kronika 


Dziś; 
Bazylego. 


| czeRwiec A 


Jutro: 
Wita i Modesta 


Wschód sł. 5,58 


Piątek 
Zachód st, 20,01 


Dokąd pójść? 


Teatr Miejski — Dziś po cenac 
najniższych „Kwadraturą koła”. 

W rolach głównych: I. Horecka 
i J. Bonecki. 

Jutro i w niedzielę wieczorem 
sensacyjna „Ostatnia zasłona”. l 

Teatr Kameralny: — Dziś i dni 
następnych  „Yoshiwara” czyli 
„Dom występku” z Elą Dziewoń- 
ską w roli głównej. | 

"Teatr Letni (w ogrodzie Staszica): 

Dziś premjera oryginalnej k 
chwili łódzkiej „Panna Łódź. 

W rolach głównych—Znicz, Mro 
ziński, Dąbrowska í inni, 

Jutro i dni nastepne „Panna 
Łódź". , 

Początek o godz. 9-ej 1 

Powrót tramwajem zapewniony. 

Teatr Popularny: — Dziś prem- 
jera doskonałej operetki „Jesienne 
manewry“, w wykonaniu całego ze- 
społu operetkowego z Tatarkiewi- 
czem jako kadetem Walersztejnem 
na czele, 

Jutro powtórzenie premjery. 


KINOTEATRY. 

Casino: — Niebieska myszka, 

Corso: — Cień Sherlocka Hol- 
mesa. 

Grand-Kino: — „Zabiłaś"- 

Luna: — Tancerka Bogów. 

Odeon: — Dziewczęcy raj. 

Oświatowy: — Dla dorosłych Nie- 
potrzebny człowiek. Dlą młodzieży 
Pat i Pątachon jako pogromcy wil- 
ków. 

Splendid: — „Nieznośna Fifi", 

Spółdzielnia: — Serce nie sługa, 

Wodewil: — Niewolnica miłości. 


RADJO. 


PROGRAM WARSZAWSKI 
PIĄTEK. 


11.56 — Sygnał czasu z war- 
szawskiego obserwatorium astrono- 


kat lotniczo-meteorologiczny. 
12.10—12.50 Koncert z płyt gra- 
mofonowych. 
12.50 — Komunikaty Pow. W. K. 
13.00 — Komunikaty: rolniczy, 
i meteorologiczny. 
14.50 — Komunikaty: meteorolo- 
giczny i gospodarczy. 
15.10 — „Przegląd wydawnictw 
perjodycznych *. 
; iow — „Kącik artystyczny L. 
17.00 — Odczyt p. t. „Pierwsza 
polska ẹkspedycja naukowa do 
Afryki" wygł. p. Józef Zagórski. 
17.25 — Transmisja odczytu z 
Krakowa. 
17.55 — Koncert popołudniowy 
18.45 18.55 — Komunikaty P. 


18.55 — Rozmaitości, 

19.15 — Odczyt p. a. „O scho- 
rzeniach wątroby i zapobiegąniu im' 
dr. Emil Apfelbaum, 

19.56 — Sygnał czasu, 

20.00—20.30 — „Walka z Molo- 
chem ulicy". 

20.30 — Transmisja Doliny 
Szwajcarskiej. 

Do przeglądu nale"; stąwić się 
w stanie trzeźwym, wymytym i po 
siadać dokumenty osobiste. (r). 


Koniroler finansowy 
w Tomaszowie ? 


Od dłuższego czasu krążą pogło- 
ski, że wskutek ciągłego przekrą- 
cząnia budżetu przez obecnych 
rządców miejskich m. Tomaszowa. 
władze nadzorcze mają zamianować 
specjalnego kontrolera finansowego. 

Pogłoski te, jak się dowiądujemy, 
odpowiadają prawdzie, $śdyż wydział 
samorządowy województwa łódz- 


z 


rniasta 


[p 
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micznego, hejnał marjacki, 5 
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Bałagan w Kasie Chorych winien być zlikwidowany 


Nieudolność naczelnego lekarza obniżyła poziom lecz-. 
nictwa—Naczelny lekarz O. Z K. Ch. był jednocześnie na= 
czelnym lekarzem łódzkiej Kasy — Groteskiowe paradoksy 

i smutna rzeczywistość--Co robiła „Komisja Tołstojowska? '... 


Omawiając „racjonalność“ gospo- 
darki Kasy Chorych — zwrócili- 
śmy uwagę na niebywały wzrost 
świadczeń, które w lwiej części po- 
wstały wskutek powołania do życia 
przez naczelnego lekarza t. zw. „toł 
stojowskiej komisji* braku kontroli 
nad lecznictwem. nieudolność admi 
nistrącji itd, 

W konsekwencji  wysunęliśmy 
dwa wnioski — z których zresztą 
jeden został zrealizowany: Postawi- 
liśmy bowiem dwie alternatywy: 
albo zarząd K Ch. dotychczasowy 
stan rzeczy postara się usunąć, al- 
bo... O. U. U. wydeleguje kogoś — 
kto doprowadzi zabagnioną gospo- 
darkę do normalnego stanu, 

Nie chcemy w tej chwili przesą- 
dzeć iż prócz zasadniczych posu- 
nięć p. komisarza Łopuszańskiego, 
który posiadając instrukcje O. U. 
U, będzie dążył do uzdrowienia łą- 
talnej gospodarki po linji z góry 
wytkniętej i ustalonej, Mimo to jed- 
nak pragniemy zwrócić uwagę na 
zasadnicze zło, które trapi wszyst- 
kie Kasy Chorych, w Polsce ZŁO 
TKWI W SYSTEMIE LECZNICT 


budżetu Kasy Chorych 


WA. NA LECZNICTWO ŁÓDZKA; Tomaszewicz, który z wysokiego 
K. CH. WYDAJE OKOŁO 45 swego „stolcą'* nie uważał za sto- 
PROC, SWOJEGO BUDŻETU, A! sowne jmterwenjować na rzecz tych| gdzie urzędnicy kąsowi i lekarze 
DRUGIE TYLE IDZIE NA ZASIŁ-| wszystkich deliwentów, których zły | omal nie padli ofiarą rozgoryczone- 
KI UBEZPIECZONYCH, Mimo tąk| los zmusił do korzystania z „usług” | go tłumu ubezpieczonych. Z ekspe- 
ogromnego nakłądu pieniężnego z] Kasy Chorych, Dr, Tomaszewiczo-| rymentami na zdrowiu ubezpięczo- 
obecnego systemu ani ubezpieczeni, | wi nie chodziło jednak o jakość lecz} nych trzeba wreszcie rąz już skoń- 


ani lekarze, za wyjątkiem chyba ad- 
ministracji — mie są zadowoleni, 

Chorobą jest sprawą dwojga osób 
chorego — i lekarza, — Jeżeli ząś 
do tego usiłuje wtrącić się ten „trze- 
ci“, w dodatku niepowołany, to wów 
czas zaczyna się baałgan. Tak było 
dotychcząs w łódzkiej Kasię, 

Naczelny lekarz siedząc, ną dwu 
stołkach nie mógł podołać ogrom- 
nemu nawałowi pracy, 

Nic więc dziwnego, że większą 
część zasiłków pobierali nie ci cho- 
rzy, którym słusznie zasiłki te się 
należały ale ci, którzy byli mocn: 
w pysku, posiadali odpowiednie, ,... 
plecy. 

O tem , co się działo z kwaliti- 
kacjamj na wyjazd na kurację wie- 
dzą najlepiej sami ubezpieczeni. 

O wszystkich tych bolączkach 
wiedział lekarz naczelny K. Ch. dr, 


— 


nictwa , chodziło mu raczej o, sta- 
tystykę. Nic więc dziwnego, że w 
tych warunkach lecznictwo kasowe 
całkowicie zaśrzebanę, Czyż można 
zresztą będąc naczelnym lekarzem 
okręgowego związku Kas Chorych. 
sprawować jednocześnie obowiązki 
naczelnego lekarza łódzkiej K, Ch. 
-K;isu! niEzpo1 033 kzstoruzójod(Bu 
tucji w Polsce, czy można w prak- 
tyce, w podobnych warunkach po- 
godzić ze sobą te dwa stanowiska 
ku zadowoleniu swemu j ubezpie- 
czonych, 

Czy to nie jęst parądoks, że dr. 
Tomaszewicz, jako naczelny lekarz 
okręgowego związku K Ch. prowa- 
dzi kontrolę lecznictwa w łódzkiej 
K, Ch., że kontroluje samego siebie? 
Czyż fo wszystko nie doprowadza 
do absurdu? 

Do czego taki stan może dopro- 


„Zabił mniebrzytwąz zazdrości” 


Zamieszkali w Łodzi przy ulicy Ra- | 


dwańskiej małżonkowie  Jatczakowie, 
stanowili przykładne małżeństwo, Przez 
dziewięć lat żyli szczęśliwie i spokoj- 


8 lat więzienia 


I PŁAKAŁ SPAZMATYCZNIE — 
CHCIAŁA MNIE ZABIĆ! — 
powiedział do wchodzących. Rzuciła się 
na mnie z brzytwą, a potem sama so- 


nie: jedynem ich zmartwieniem był brak | bie poderżnęła gardło. 


dzieci Ale w ostatnich czasach coś się 
poczęło psuć. Jatczak wpadł w jakiś 


PATOLOGICZNY STAN CHOROBLI- 
WEJ ZAZDROŚCI 

Bez żadnych powodów poczę: podejrze- 

wać żonę o zdradę i wciąż ją śledził 

pokryjomu. 

Od tego czasu w mieszkaniu Jat- 
czaków zapanowało istne piekło. Za- 
zdrosny mąż urządzał wciąż sceny żo- 
nie, lżył ją, bił i wyrzucał na ulicę. Po 
takim ataku szału szybko się uspakajał, 
przepraszał, zaklinał, że już nigdy to się 
nie powtórzy i.. po paru dniach było 
znów to samo. 

W upalną noc 20 sierpnia zeszłego 
roku sąsiedzi usłyszeli przez otwarte 
okno z mieszkania Jatczaków rozpacz- 
liwe wołanie: 


„RATUNKU! MORDUJĄ!“ 
Kiedy usiłowano wyważyć zamknięte 
drwi mieszkania, Jatczak zabarykado- 
wał wejście i groził, że zabije każdego, 
kto przekroczy próg. Wreszcie udało 
się dostać do mieszkania. 

Na łóżku leżała Jatczakowa w ka- 
łuży krwi, a mąż jej stał w pobliżu w 
bieliźnie tylko 


Dogorywującą Jatczakową przewie- 
ziono natychmiast do szpitala, gdzie od- 
BADZ DAE Z a i A 


Autobus wpadł do 
rowu 


Dwaj pasażerowie 
cisżko ranni 
Onegdaj ną szosie Opatówek — 
Kalisz, pod wsią Jąnków, gminy 
Marchwacz, wpadł do przydrożne- 
$o rowu autobus pasażerski „Eks- 


press". 

Wskutek wypadku karoserja au- 
tobusu zostałą kompletnie strzaską- 
na. Dwóch podróżnych uległo bar- 
dzo ciężkim okąleczeniom ciała. Mu 
siano ich przewieźć do szpitala, 

Reszta pasażerów wyszłą z katą- 
strofy bez szwanku, 

Jak twierdzi szofer Stefan Ro- 
siak, zamieszkały w Kaliszu, przy- 
czyną katastrofy był nagły defekt 
kierownicy. Szczątki rozbitego sa- 
mochodu zabezpieczono na miejscu 
do czasu przeprowadzenia oględzin, 


Epilog ponurej tragedji małżeńskiej 
rzed sadem apelacyjnym -- Jatczak skazany na 


zyskała na chwilę przytomność i na mi- 
gi zażądała papieru oraz ołówka. 

Głosu nieszczęśliwa nie mogła wy- 
dobyć. 


Kiedy jej przyniesiono żądane przed- 
mioy, ostatnim wysiłkiem słabnącej rę- 
ki skreśliła parę strasznych słów: 


„MĄŻ MNIE ZABIŁ BRZYTWĄ 
Z ZAZDROŚCI. 
Wieczorem zrobił mi awanturę, a w no- 
cy mnie 


GWAŁTOWNIE CAŁOWAŁ I NAGLE 
PODERZNĄŁ MI GARDŁO BRZYTWĄ. 


Potem nastąpił drugi cios, po którym 
zemdłałam”. 


Napisawszy to oskarżenie na łożu 
śmierci Jatczakowa straciła przytom- 
ność i po paru chwilach  wyzionęła 
ducha. 


Mimo tak oczywiseego dowodu wi- 
ny Jatczak wypierał isę zamordowania 
żony, tłumacząc, że oma to napisała 
przez zemstę, 

Sąd okręgowy w odzi skazał szalo- 
nego męża na [5 lat ciężkiego więzienia. 

Wczoraj ta niezmiernie sensacyjna 
sprawa znalazła się na wokandzie sądu 
apelacyjnego w Warszawie, który uznał, 
że Jatczak działał w stanie psychiczne- 
go podniecenia i zmniejszył mu karę 
do 8 łat ciężkiego więzienia. 


Tragiczny spacer obłąkanej 


po trzęsawisku — „(Głupia Mańka“: utonęła w błocie 


Onegdaj na łąkach wsi Wadlem| licjanci wydobyli z torfowiska zwło 


pod Piotrkowem, przechodzący wie 
śniacy zauważyli wystające z głę- 
bokiego torfowiska stopy ludzkie. 


k: kobiety około czterdziestoletniej. 
Mieszkańcy okolicznych wiosek 
rozpoznali w zwłokach umysłow”- 


Nieznajoma kobieta według wszel- 
kiego prawdopodobieństwa utonęła 
w trzęsawisku, po którem szła, nie 
zdając sobie sprawy z grożącego jej 


Przerażeni dokonanem spostrzeże-| chorą kobietę, która od kilku lat| niebezpieczeństwa. 
kiego po zapoznaniu się z budżetem | niem, zaalarmowali niezwłocznie najj błąkała się w okolicy Piotrkowa. Na 


Tomaszowa — wystąpił zj bliższy posterunek policji powiato-| zwiska nieszczęśliwej 


wnioskiem do wojewody o zamiąno-| wej. 


wanie kontrolera finansowego, (r). 


| 


Po chwili przybyli na mięjsce po- 


nie zdołąno| karskich zwłoki 


Po dokonanych oględzinąch le- 
umysłowo-chorej 


dotąd ustalić. Umysłowo-chorą zna-| pogrzębała gmina Wadlew 


no jako — „głupią Mańkę" 


| 


| 
i 


| 


| 


JLecznictwo i zasiłki pochłaniały blisko 90 procent 


wadzić, świadczą najdobitniej o tem 
zeszłoroczne ekscesy w Kielcach, 


czyć, Niepowołanym į; nieudolnym 
radzimy trzymać ręce precz — od 
zdrowia i dobrą społecznego, 


Do czego taki stan może dopro- 
mj bardzo mało, a może nawet zt- 
pełnie nie interesował się O. U. U., 
że p. Siwik nie pociąśnął do odpo- 
wiedzialności winnych  rujnowania 
mienia społecznego nie zwrócił uwą 
gi na to, że od trzech blisko lat okrę 
gowy związek kąs Chorych w Ło- 
dzi zdany był na łaskę j nie łaskę 
naczelnego lekarza, który nie był w 
stanie przeprowadzić ani jednej rze- 
czowej kontroli podległych mu Kas 
1 t, d. 

Mamy przeto niepłonną nadzieje, 
że obecny komisąrz położy wreszcie 
kres temu bałaganowi leczniczemu 
w łódzkiej Kasie Chorych. 


Stan. 


Porady prawne 


Dla udostępnienia szerokim rze- 
szom czytelników — bezpłatnych 
i fachowych porad prawnych „Głos 
Polski“ zorganizował specjalny ze- 
ferat pod kierownictwem wybitnego 
prawnika, 


Wszyscy czytelnicy, którzy prag 
ną otrzymać jakiekolwiek prawne 
porady lub  wyjaśnienią zechcą 
zwrócić się piśmiennie do „Głosu 
Polskiego* z zaznaczeniem na ke- 
percie „Dział prawny”, 


Odpowiedzi działu 


Prawnego 


2. „N. K.“ — Zechce nas Pan 
ormowąć, w jakim urzędzie Pan 
pracował, w jakim charakterze i jak 
długo, Na podstawie tych tylko da- 
nych, wymienionych w liście Pa- 
ma, me możemy dać dlokałdnej od= 
powiedzi, Odpowiedź na drugie zą- 
pytanie Pana umieścimy w jednym 
z najbliższych numerów. 


3. „Janiną”*, — Przysługuje Pani 
urlop 2-tygodniowy. Skargę należy 
złożyć w sądzie pracy (Narutowi- 
cza 41). W numerze następnym od- 
powiemy ną drugie zapytanie, 

4, „M. L. Nr, 42". — Zasadniczo 
nieopłacenie komornego za dwą ko- 
leme kwartały może być przez sąd 
uznane za powód do udzielenia eks 
misji, Gospodarz musi jednak udo- 
wodnić, że o komorne to się upomt- 
nał, Wystosowanie ustnego wezwa- 
nia za pośrednictwem dozorcy, o ile 
ten nie jest formalnie upoważniony 
do inkasowanią należności komor 
nianych, nie jest uważane za wąż ; 
upominanie się, ę 


Wycofane z ob egu 
bilety bankowe 
Bank Polski przypomina, że wy- 
cofane z obiegu bilety bankowe 10 
—20— i 50-złoiowe z datą 28 lu- 
tego 1929 r.i 15 lipca 1924 r. tracą 
wszelką wartość pieniężną z dniem 
31 lipcą 1929 r. Wymianę wspom- 
nianych biletów uskutecznia wyłą- 
cznie centrala Banku Polskiego w 


* Warszawie do dnia 31 ipea r, b. 
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List do Redakcji 


Szanowny Panie Redaktorze! 

W związku z toczącą się o 
wielu tygodni na łamach poczyt- 
nego pisma WPanów z Kasą Cho- 
rych m. Łodzi polemiką na temat 
nieudolne gospodarki Zarządu 
Kasy Chorych. nie od rzeczy bę- 
dzie zapoznać WPanów z jeszcze 
jednym okólnikiem Zarządu Kasy 
Chorych, a właściwie pomysłu 
wicedyrektora. p. Szustera, a mia- 
nowicie: 

Za czasów 
Giebartowśkiego, 
m. Łodzi zawarła umowę z wła- 
ścicielami prywatnych zakładów 
kąpielowych. mocą której człon- 
kowie Kasy Chorych 


urzędowania d-ra 

mogli ko- 

rzystać w potrzebie z kąpieli w 
którymkolwiek z siedmiu zakła- 
dów, zależnie od tego, gdzie ko- 


Kasa Chorych 


mu było bliżej i wygodniej. Stan 
ten trwał ku zupełnemu zadowo- 
leniu ubezpieczonych, do lutego 
1929 roku. Naraz wszystkie lecz- 
nice Kasy Chorych znalazły się 
okólnika Zarządu Kasy 
Chorych, pmciecającego kierować 
ubezpieczonych z całego miasta 
do dwóch miejskich zakładów ką- 
pielowych. przy uliicy Wodnej i 
Szkolnej), » w rezultacie zarzą- 
dzenie powyższe  doprowądzało 
do niesłychanych niedorzeczności, 
Skargi, żale i awantury zarówno 
w lecznicach, jak i w miejskich 
zakładach kąpielowych, są od 
marca r. b. bezustanne, bo i jakżeż 
może być inaczej, jeśli obecnie 
dwa zakłady winny obsłużyć! 
wszystkich tych, których obstugi- | 
wało przedtem 7 zakładów kąpie- 
lowych. Zrozumiałe, że w tych 
warukach ubezpieczeni, ludzie 
chorzy, oczekiwać muszą po kil- | 
ka zodzin na otrzymanie kapieli. i 

Z dwóch zakładów  kąpielo- 


wobec 


warszawską izba handlowo - prze-, 
mysłową zwiracą uwagę na to, że 
władze skarbowe w dalszym ciągu | 
ściągają dopłaty do świadectw prze- | 
mysłowych pomimo uwalniąjących 
wyroków sądowych. Ministerstwo: 
skarbu okólnikiem wyjaśniło, że, 
wyroki sądowe zwalniające od kar, 
przewidzianych w artykule 113 ust. 
o podatku przemysłowym, a przeto 
i od dopłaty do wyższej kategorji 
świadectw, są dla włądz skarbo- 
wych ważne jedynie co do samych | 
kar, które muszą być w następ. 


14,6 —— „GŁOS POLSKI” szą 1929 


Wymierzanie Kar skarbowych 


w świetle orzeczenia Najwyższego Trybunału 
Administracyinego 


W memorjale do ministra skarbu stwie zwalniających wyroków uma-] nia, w wyroku zaś z tego dnia ustą- 


rzane. Natomiast wyroki te są bez 
znaczenia, o ile chodzi o pojedyń- 
cze należności z tytułu właściwego 
świadectwa przemysłowego. 
Tymczasem Najwyższy Trybunał 
administracyjny w wyroku z 15-$o 
marca 1927 roku orzekł, że oddziel- 
ne rzecznictwo w sprawie kar t d2- 
płat nie jest dozwolone, zaś sąd naj- 
wyższy w wyroku z 24 maja 1927 
roku orzekł, że sąd rozpatruje nie 
orzeczenią karne władzy podątkn- 
wej w części wymiaru grzywny, 
lecz całę sprawy, t. j. zarówno ©- 
skarżenie, jak i podstawy oskarże- 


lił, że oskarżony nie zajmowął się 
czynnościami hamdlowemi, uzasad- 
niającemi obowiązek wykupywania 
świadectwa przemysłowego, wobec 
czego urząd skarbowy musiałby 
sam uchylić swoją decyzję o ścią- 
śnięciu opłaty za świadectwa prze- 
mysłowe, gdyż ustalenia wyroku 
sądowego mają moc obowiązującą 
dla wszystkich władz państwo- 
wych, a w tym rzędzie i dla wła- 
dzy podatkowej, która nie może u- 
stąlić stanu faktycznego sprawy od 
miennie od wyroku sądowego. 


Oddział ruchu kołowego przy magistracie 


rozpocznie niebawem swa działalność 


Na posiedzeniu rady miejskiej w 
dniu 6 b. m. uchwalono m. in. roz-| 
szerzenie ząqkresu czynności urzę-! 
du przemysłowego 1-ej instancji 
przy magistracie przez wprowadze- 
nię do statutu organizacyjnego urzę 
du następujących uzupełnień kom-| 
petencyjnych: 

Do zakresu czynności urzędu 
przemysłowego nalężeć będą rów- 
nież; wydawanie zezwoleń ną wsze! 
kie procedery uliczne i przewoźni- 
cze, mianowicie — przewóz osób i 


| towarów. proceder usługowy oraz 


lustracją dorożek samochodowych, 
konnych, rowerów oraz wszelkiego 
rodzaju wozów i wózków ręcznych 
zarobkowych i kontrolą liczników 
przy dorożkach samochodowych; 
wydawanie uprawnień na powoże- 
nie wymienionemi pojazdami i reje- 
stracją powożących; wydawanie nu 
merów rejestracyjnych ną środki lo 
komocji, wydawanie zezwoleń na u- 
mieszczenie szyldów reklamowych, 
szafek, kiosków, ustawianie werand 
na ulicach i t. p.: składanie wnio- 
sków w sprawie brukowąnia jezdni 


wych miejskich — ten przy ulicy } drobny handel uliczny; rejestracja 1! i chodników, kolejności reperacji 


Szkolnej nie może być brany w 
rachubę, albowiem jest to więcej 
rudera, nadająca się bardziej do 
rozbiórki, aniżeli do użytku, wo- 
bec znikomej ilości posiadanych 
wanien : pożałowania godnego sta- 
nu wgóle — pozostają więc ką- 
piele miejskie przy ul. Wodnei, 
które wszystkiemu podołać nie są 
w stanie į w dodatku ubezpiecze- 
ni narażeni są na niepotrzebne 
koszty przejazdu tramwajami. 

Taka maja opiekę i wygode 
członkowie Kasy Chorych pod 
obecnym Zarządem. 

Z poważaniem 
M. T.iG.D. 
Łódź, dn. 5.VI. 1929.r. 


Osobiste 


Łodzianin Józef Jurkiewicz otrzy 
mał dyplom wydziału prawno - eko 
nomicznego w Poznąniu z tytułem 
magistra. 


Nowe nazwy ulic 


Wczoraj odbyło się posiedzenie 
specjalnej komisji do spraw prze- 
mianowania ulic i placów o nieod- 
powiedniej, względnie powtarzającej 
się nazwie, 

Po przeprowadzeniu krótkiej dy- 
skusji, komisją postanowiła wpro- 
wadzić w dotychczasowej nomen- 
klaturze ulic następujące zmiany: 

1) ul. Bez nazwy, położoną po- 
między ul, Nowym Światem a Tu- 
nelową, nazwać — ul. Wiejską; 2) 


Redukcia 1500 robotników 


w zakłsdach Sche 

Od kilku dni związki zawodo-$ 
we na terenie m. Łodzi poruszone 
sa wiadomością o masowej reduk- 
cii robotników zatrudnionych w 
przemyśle wiókienniczym, jaka 
ma nastąpić w najbliższym czasie 
w kilku fabrykach. 

Największe jednak poruszenie 
wywołała wiadomość, iż w Zie- 
dnoczonych Zakładach Przemy- 
słowych Scheiblera i Grohmana 


„Wielka 


bruków, rozmieszczenia nowych 
szlaków komunikacyjnych i oświe- 
tlenia ulic oraz sprawowanie nad- 
zoru nad bezpieczeństwem i porząd- 
kiem ulicznym i nonmowania ną u- 
licach miasta wszelkiego rodzaju ru 
chu. 
Wszystkie wymienione wyżej 
į czynności należeć będą do kómpe- 
tencji oddziału ruchu kołowego (ja- 
ko części urzędu przemysłowego), 
którego stątut organizacyjny został 
już również przez radę miejską u- 
chwalony. 


Za sfałszowanie pokwitowania 


posiedzi sobie dwa tygodnie za kratkami 


W ubiegłym roku małżornko-| 
wie Jędraszkiewicz pożyczyli $0- } 
bie u niejakiego Józefa Burczyń- | 
skiego 1000 zł. na weksel. Kiedy 
nadszedł dzień płatności Jędrasz- 
kiewiczowie wpłacili Burczyńskie- 
mu 700 zł., prosząc o prolongatę 
terminu wypłacenia pozostałości. 

Na otrzymane 700 zł. Burczyń- 
ski wydał pokwitowanie. 

W myśl przyrzeczenia, Jędra- 
Szkiewiczowa przybyła po pew- 
nym czasie do Burczyńskiego, 
wręczając mu należne jeszcze 300 
złotych, przyczem Burczyński za- 
żądał zwrotu pokwitowania na 


700 zł. od czego uzależnił wyda- 
nie weksla. Jędraszkiewiczowa 
oświadczyła, że nie wie, gdzie po- 
kwitowanie się zawieruszyło, wo- 
bec czego Burczyński nie chcąc 
dłużej czekać uzyskał na pełną 
sumę weksla klauzulę sądową, 
oddając go komornikowi. 
Jędraszkiewiczowie zgłosili się 
wobec tego do urzędu prokurator- 
skiego ze skargą na Burczyńskie- 
go, że domaga się dwukrotnie 
zwrotu pożyczonych pien'cqdzy. 
Urząd prokuratorski sprawę tę 
przekazał urzędowi śŚ!edczemu, 
który wszczął dochodzenie. 


| 
| 


Jędraszkiewiczowa 


kwitowanie na 700 zł., które oka- 
zało się sfałszowane. Wobec tego 
urząd śledczy pociągnął Jędra- 
szkiewiczów do odpowiedzialno- 
Ści karnej i w dniu wczorajszym 
stanęli oni przed sądem okręgo- 
wym. 

Na rozprawie Jędraszkiewiczo- 
wa przyznała się do sfałszowania 
pokwitowania Burczyńskiego. 

Sąd Jędraszkiewicza wskutek 
braku dowodów winy uniewinnił, 
zaś Mariannę Jędraszkiewiczową 
skazał na 2 tygodnie więzienia. (p 


ul. Przy Kielma — ul. Hożą; 3) ui 
Białą — ul. Popiela; 44) ul. Chmiel- 
ną — ul. Jęczmienną; 5) ul. Łąko- 
wą (Radogoszcz) — ul. Strumyko- 
wą; 6) ul. Lipową (na krańcach mia 
sta) — ul. Jodłowa; 7) ul. Dębową 
— ul. Świerkową; 8) ul. Engla — 
ulicą Mochnackiego. 

Uchwały komisji podlegają — jak 
wiadomo — zatwierdzeniu przez ma 
gistrat i radę miejską. 


iblera i Grohbmana 


poza 1500 robotnikami, którzy 
zwolnieni zostali z pracy na urlo- 
py — ma nastąpić poważna re- 
dukcia, w wyniku której jeszcze 
1500 robotników znajdzie się bez 
pracy. 

Zaniepokojone tem związki 
wystąpią do czynników miarodai- 
nych w sprawie wstrzymania re- 
dukcyj w przemyśle włókienni- 
czym. 


Lódź“ 


A e e a e Z 0 ET S E W 


$ 
< 


na posiedzeniu komisji radzieckiej 


W dniu wczorajszym w magi- i 


stracie odbyło się posiedzenie ko- ! komisja zaakceptowała wszystkie j ne 


misii radzieckiej do spraw ogól-| 
nych, na którem w szczególności | 
omawiana była sorawy rozszerze- 
nia granic miasta, 

Bnrawę referawal 
dent Rapalski, 


wiceprczy- 


' ności 


W wyniku ożywionej dyskusii 


wnioski magistratu, 

Jednocześnie postanowiono 
zwołać w tej sprawie konferencię 
dziennikarzy. którzy przy sposob-/ 
zwiedzą tereny, mające | 
1 


wejść w skład wielkiej Łodzi. 


] 
sna 


Wiadomości sportowe 


Warszawska „Gwiazda” 


w Łcedzi 


W dniu dzisiejszym na boisku 
W.K.S-u warszawska „Gwiazda“ 
spotka się z Hakoahem. 

Jutro „Gwiazda“ gra z repre- 
zentacją robotniczych klubów 
łódzkich. 

W drużynie warszawskiej wy- 
stępuje kilku pierwszorzędnych 
piłkarzy, jak Wałłach, B-cia Gór- 
ka, Lebensołd i Krzypow. 


Zakończenie konkursów 
hippicznych w War- 
szawie 

Tewające od 2-ch tygodni kon- 
kursy hippiczne w Warszawie, zo- 
stały wczoraj zakończone, 

Rozegrano 2 nagrody „pożegnal- 
ne“, W pierwszym konkursie, do- 
stępnym dla jeźdźców krajowych, 
pierwsze miejsce zdobył rtm. Łą- 
czyński na „Rumie'”, przed por. 
Strzałkowskim i por. Korytkow- 
skim, 

W konkursie międzynarodowym 
o nagrodę pożegnalną jeźdźcy pol- 
scy zajęli pierwszych 6 miejsc, re- 
habilitując się za porażki, poniesio- 
od kawalerzystów zagranicz- 
h. Pierwszym był rtm. Lewicki 
„Husarzu'”, zajmując również 
drugie miejsce na „Mirze', Trzecie 


nyc 


miejsce zdobył por. Starnawski. | 
Por. Clave (Francja) był dopieroj się z 50 uczestników z dyrekteo- 


siódmy, 


Nr, 1 


Rocznik 1908 


Kto ma się stawić dziś 
do poboru 


W dniu dzisiejszym, jako kolei- 
hym dniu powszechnego poboru, 
winni stawić się: 

Przed komisią poborową Nr. 1 
przy ul. Pomorskiej 18 mężczyźni 
rocznika 1908, ząmieszkąli w obrę- 
bie 8-go komisarjatu policji o na- 
zwiskach ną litery; O P R, 

Przed komisją poborową Nr. 2 
przy ul. Ogrodowej Nr. 34 — winni 
stawić się mężczyźni roczniką 
1908, zamieszkali na terenie 13-go 
komisąrjatu policji o nazwiskach 


na litery: GL W, 
poborową Nr. 3 


51 


Przed komisją 
przy ul. Zakątnej Nr. 82 winni sta- 
wić się mężczyźni rocznika 1907 
kat. B. (czasowo niezdolni), zamie- 
szkali na terenie 5-go komisarjatu 
policji, o nazwiskach ma litery: 


KLŁMNOPR, 


GOŚCINNE WYSTĘPY „GONGU” 
Cegielniana 16, 

Dziś premjera przebojowej rewji 
„Chcesz pan się ożenić?" z udzia 
łem całego zespołu, Do bojowych 
numerów programu należą przede- 
wszystkiem doskonałe parodje Han 
ki Runowieckiej, która będzie imi- 
towała Zulę Pogorzelską, Ordonów 
nę i Cybulskiego, jak zawsze dosko 
nąłe piosenki Cybulskiego, brawu- 
rowy taniec Soboliównej, Wojnara 
oraz całego — zwarjowany 
„Gong-Jązz', barwna inscenizacja 
„Legunów w niebie", wreszcie sen- 
sacyjny skecz red. Kałuszynera-Star 
skiego „Hakoah —- ŁKS. , korcerto 
wo grany przez Laskowskiego i Bol 
skiego, 

Codziennie 2 przedstawienia o g, 
8.15 i 10.15, 

Jutro w sobotę i pojutrze w nie. 
dzielę — 3 przedstawienia o godz 
6.15, 8.15 i 10.15, 


Dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżuruj teki: 
„ Epszteina, Piotrkowska 225, M. 
Bartoszewskiego, Piotrkowska 95, 
M. Rozenblumą, Cegielniana 12,Gor 


okazała | feina, Wschodnia ; 
wówczas urzędowi śledczemu po- skiego, ło, o r ida 


Nowomiejska 15. (b) 


Zniesienie ograniczeń 


przemiału pszenicy 


Dowiadujemy się, że w najbliż- 
szych dniach ukaże się rozporządze 
nie o zniesieniu ograniczeń przemia- 
łu pszenicy, Wskutek tego minister 
stwo sprąw wewnętrznych zwróci- 
ło się do wojewodów, aby wydali 
j władzom powiatowym zarządzenie 
| zaniechanią dokonywania kontroli 
przemiału mąki pszennej. 


Pierwsza podróż morska statku Łódź 


Depesza gratula 


| słaną przez dowódcj polskiego okrę- 
tu handlowego „Łódź* — kapitana 
Burhardta — z okazji wyruszenią 
tego statku w pierwszą podróż mor- 
ską pod banderą ojczystą, — ma- 
gistrat wysłał za pośrednictwem ra- 
djo-stacji warszawskiej następujący 
telegram: 


cyjna magistratu 


W odpowiedzi na depeszę, nade-$ „Polski Okręt Handlowy „Łódź' 


Kapitan Burhardt 

Pański telegram otrzymałem dzi. 

siaj, Imieniem miasta — Panu, Of 

cerom i Załodze dziękuję za pozdro- 

wienia, życząc najpomyślniejszych 

wyników służby dla Najjaśniejszej 
Rzeczypospolitej, 

Wiceprezydent dr. Wieliński" 


Żywa partja sząchów 


Zapowiedź sensacyjnej partji sza- 
chów, jaka rozegrana zostanie w 
nadchodzącą niedzielę w Helenowie 
pomiędzy łódzkim a kaliskim klu- 
bem szachistów, przyczem symbo- 
liczne figury szachowe odtworzą 32 
piękne panie z Kalisza w efekiow- 
nych kostjumach w stylu rococo— 
wywołała łatwo zrozumiąłe zaintere 
sowanie, odzwierciedlone w impo- 
nującej liczbie sprzedanych już bile- 
tów. 

Żywa partja szachów (po raz pier- 
wszy roześraną w Łodzi, będzie 


bezwąjfipienia największem ewene- 
mentem nadchodzącej niedzieli, to 
też organizatorzy liczą się z kolo- 
salnym napływem widzów. 

W dniu wczorajszym zawiązał 
się specjalny komitet, pozostający 
pod protektoratem p. wojewody 
Jaszczołta, 

Bilety w przedsprzedaży na tę 
kulturalną sensację nabywać moż- 
na w kasie zamawiań Teatru Mri- 
skiego przy ul, Piotrkowskiej 76 
(cukiernia Gostomskieso) i w firmie 
Arno Dietel (Piotrkowska 157). 


Wycieczka ligi słowiańskiej Kolejarzy 
nie zwiedzi polskiego „Manchesteru 


Dziś przybywa do Warszawy 


słowackich Janem Pospieszilem 


wycieczka ligi słowiańskich urzę- | Wycieczka zwiedzi wystawę po- 


dników kolejowych, 


rem departamentu kelei czesko- 


składająca iznańską, Gdańsk, Gdynię, Lwć 
| Wieliczkę, 


ÓW 
Kraków. Łódź jah 
zwykle, będzie ominięta. 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
dnia 14 czerwca 1929 r. 


Jeszcze o ratach 


GAZETA HANDLOWA 


Ńodyfikacja Kupna i sprzedaży na raty 


Niedawno pisaliśmy o sprzedaży | jak ¿ sprzedwcy ograniczyć tranzak 
na raty i o niebezpieczeństwach.jakie | cje ratalne do dóbr powoli zużywal- 
dla sprzedąwcy jak i dla nabywcy| nych: nalęży kupować na raty rad- 
kryje ta forma finansowania kon- | joaparat, lecz nie koszule, Czy jed- 
sumpcji. Rozpowszechnienie tranzak | nak wyłącznie koszule i t, p, z pod 
cji tego typu wśród szerokich warst | działanią ustawy powstrzyma ludzi 
ludności miejskiej spotęgowało te| od kupowania ich na raty? W tym 
niebezpieczństwa tak dalęce, że stoi-| punkcie ustawodawca jest bezsii- 
my w obliczu za$matwanego proble| nym, Ponadto rozgranicznie dóbr 
mu ekonomicznego i społecznego.| użycia i zużycia jest nader względ- 
Ministerstwo Przemysłu i Handlu| ne i praktycznie trudne do urzeczy- 
dąży do rozwiąząnia tego splotu za-| wistnienia, Niema powodu, by na- 
gadnień w drodze kodyfikacji umo-/ bywcę dobra X traktować gorzej od 
wy kupna-sprzedaży na raty, Jak| nabywcy dobra Y. Należy wobeg 
to z poniższych uwag wyniknie, bę-| tego rozciągnąć dobrodziejstwa tej 
"dzie musiało Ministerstwo szukać tuj ustawy na wszystkie kategorje na- 
taj zupełnie nowych dróg, gdyż wzo j bywców, Jakież to są Jobrodzicj- 
ry zagraniczne wzgl. ustawy niemie stwa? 
cka i austrjacka pochodzą z okrę-| Kwestjonarjusz Ministerstwa wy- 
sów tak gospodarczo | społecznie | suwa tutaj ograniczenia dla sprze- 
od obecnego odmiennych, że o jakiej | dawcy w kierunku ząstrzegania so- 
kolwiek recepcji czy wzorowaniu | bie wyjątkowo dogodnego rozwiązy 
się mowy być nie może, Słusznie) wanią umowy z powoda nieząpłaty 
przeto postąpiło Ministerstwo, kieru| zaległych rat. Śladem ustawy nie- 


Przemysłowo-Handlowych do prąk-| ziemiach 
tyków życia gospodarczego w celu; sprzedawcy przyznać prąwo doma- 
zgromadzenia doświadczeń, wnios-| gania się całkowitej reszty ceny kup 
ków i wskazówek, M, in. także 1| na dopiero wtedy, gdy nabywca za- 
łódzka Izba Przemysłowo-Handl | lega z zapłatą dwuch następujących 
wa rozpoczęła pracę w kierunku| po sobie rat, przyczem sumą ich 
zebranie odpowiednich materjałów i| musi stanowić conajmniej 10 proc. l 
opinji. 

Sądzimy, że na pierwszy plan. dy- 
skusji w tej materji należy wysunąć 
charakter przedmiotów, na które 
rozciągnąć się ma działanie projek- 
towanej regulacj prawnej: chodzi o 


całej ceny kupna, Zasada ta jest stu 
szna j uwzględnia interes obu stron. 

Martwym natomiąst przepisem 
byłoby ograniczenie sprzedawcy w 
doliczaniu sobie ods:tkj z tytułu 
rozłożęnią ceny na raty, Przede- 
wszystkiem doliczeni: to bynajmniej 
nie następuje w porozumieniu z na- 
bywcą, lecz w drodze wewnętrznej 
kalkulacji ceny, a ujawnia się za- 
zwyczaj tylko jako skonto przy 
tranzakcji gotówkowej. Byłoby to 
zresztą sprzeczne z zasadami kalku- 
lacji, gdyby sprzedawca nie doliczął 
sobie jąkiejś premji za ryzyko 
nieściągalności ceny kredytowa- 
nej. Również papierowym mu- 
si być przepis, ząstrzegający na 
rzęcz nabywcy prawo  „odstą 
pienia od umowy* na wy- 
padek, gdyby cena kupn» była nad- 
mierną, Przedewszys'kiem pojęcie 


jest bardzo kauczukowe, Powtóre,| niczne ustawy o umowach ratąl-: 
jąc sprawę za pośrednictwem Izb mieckiej, obowiązującej na naszych | odstąpienie od umowy wtedy, gdy} nych regulowały stosunki między 
zachodnich, należałoby | przedmiot kupna już jest częściowo! wielkiemi wytwórniami maszyn (do 


Z drugiej strony należy uznąć za- 
strzeżenie prawa własności ma 
przedmiocie sprzedaży do aj 
uiszczenia ceny na rzecz sprzedąw- | 
cy w wielu wypadkach zą nader | 
praktyczne zabezpieczenie, Jak wła! 
domo,ustawa daje mu tzw, przywilej 
Zastrzeżenie prawa własności —! 
tzw, „Eiśentumsvorbehalt* — do- 
puszczalne ną terenie Kongresówki, 
jak to wyjaśnił ostatnio Sąd Naj- 
wyższy w wyroku N. l. C. 1657/28 
— może być dla sprzedawczy samo | 
chodu, patefonu etc. na rąty bardzo 
pożyteczne, 

Za mniejszej wagi kwestję należy 
uznać sprawę właściwości sądu, Nie 
można w szczególności uważać 
sprzedawcę zawsze i stale zą tę 
stronę „silniejszą gospodarczo", Li- 


+ właściciele 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
dnia 14 czerwca 1929 r 


Strajk w hutach 
szklanych 


objął również huty wo» 


jewództwa łódzkiegc 


Prasa stołeczna przyniosła nastę- 
pującą wiadomość o wybuchu strej- 
ku w przemyśle szklanym. Robotni 
cy hut szklanych, mimo ogólnego 
kryzysu, jaki objął ten dziął naszej 
produkcji, od pewnego czasu poczę 
i występować z żądaniami zwyżki 
płac, czemu żadną miarą nie mo- 
gli sprostać właściciele zakładów. 

Na tle więc tego zatąrśu wybuchł 
w tych dniąch strajk, nie mający 
wprawdzie charakteru ogólnego, a je 
dnak zanotowany w dziewięciu za- 
kładąch, położonych w różnych 
częściąch państwa w Radomskiem, 
ną Wileńszczyźnie itd. Strajkujący 
żądają zwyżki płac o 25 proc. co 
wspomnianych  zakła- 
dów zakomunikowąli związkowi 
hut szklanych w Warszawie, 

Związek' w odpowiedzi na to ro- 
zesłał okólnik, którym poleca wy- 
równąnie sprawiedliwe płac w za: 
kresie ustalonego już cennika, W ra- 
zie ząś niemożności dojścia w ten 
sposób do porozumienia, jako mia- 


czne rzesze naszych detalistów sąj rę ostateczną wskazuje zgaszenie 
niewiele siłniejsze od ich słabej kli-; pieców i! unieruchomienie objętych 
„ceny słusznej” czy „nadmiernej”| jenteli. Trzeba pamiętać, że zagra. | strajkiem zakładów, 


| 


Zatar$ oprze się zapewne o de- 
cyzję ministerstwa pracy, które 
zwołąło w tej sprawie konferencję. 

Istniejące na terenie województwa 


zużyty, może kryć rozmaite nie-| szycia, rowerów etc,), a u nas cho-| łódzkiego w liczbie 8 huty szklane 
uczciwości ze strony nabywcy. Po- | dzi najczęściej o płaszcz czy ubrą-| t*Kże objęte są zatargiem, 


trzecie 
walka o klijenta napewno obniży ce- 
ny i na „nadmierną“ cenę nikt się 
nię zdobędzie, 


dzisiejsza konkurencyjna; nie na zimę, o przedmioty niezbęd- 


ne, sprzedąwane przez drobnego 
kupca drobnemu konsumentowi. 
Dr, M. S. 


DŘ a a aaa oaa aUe SA REENT ES ALLT Ee a Z) 


Eksport manufaktury na Daleki Wschód 


to, czy z dobrodziejstwa tej regula- W Ciągu maja znacznie się powiększył -- Ogółem 


cji ma korzystać zarówno nabywca 
dóbr szybko zużywalnych (np, obu- 
wią), jak ; dóbr powoli zużywal- 


nych (np. samochodu), czy też tyl-| Zgodnie z przewidywaniami nasze 


wieziono za 2,119,590 zł, tkanin 


wywieziono z Łodzi towarów na sumę 
10 milionów złotych 


ko jedna kategorja nabywców, i| mi, rynki Dalekiego Wschodu wy-| włókienniczych, Dalej idzie Rosja — maju ub, r. — tylko za 4.844.597 zł., 
która. Należy ze względów tak spo| suwają się ną czoło rynków zbytu | 1.413.030 zł, Rumunja — 1.127.552; a w kwietniu r. b, — 4.201067 zł, 
łecznych jak i gospodarczych, zeļ polskiego przemysłu włókiennicze-: zł., Bliski Wschód (Turcja, Pałesty-: co w stosunku do obu porównywa- 


względu na interes tąk nabywcyj go. 


na i Persja) — 708 tys, zł, Kraje! nych okresów wynosi prawie 50 pro 


Dotąd w sprawozdaniach mięsię- 
cznych związku eksportowego pol- 


Nadbałtyckie (Łotwa i Finląndją)_—! 


centowy wzrost, 


PŁAREANE EWA skiego słu wiókien: 
GIEŁDA. marea a stale | wow 


URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY | Rumunja, wywóz do której oscyło- 


WALUTOWEJ wał ostatnio około 1,5 milj, zł, 
Gotówka: Obecnie okazuje się już po raz 
Dolary ` ni trzeci w tyim roku, że na czoło de- 
Czeki 


fmitywnie wysunął się Daleki 


Holandja 358.14 Wschód, dokąd w maju r. b, wy- 


Londyn 43.23 i pół 
N. York 8.90 

Paryż 3486 

Praga 26.38 i pół 
Szwajcarja 171.56 i pół 
Wiedeń 125.23 
Włochy 46.67 

Berlin 212.56 


URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 
WARSZAWSKIEJ 
Polski 167. ` 
Zarobkowy 78.50 
Kijewski 96 
Modrzejów 23 23.50 
Starachowice 25 26 


dniu wczorajszym podanie o odro- 
czenie wypłat tinrmy H, Benke į A. 
Zacharjasz*, fabryka wyrobów try- 
Lilpop 29 kotażowych przy ul, Gdańskiej Nr. 
Pa Ra 21 23 91. Na sesji, pełnomocnik petentów, 
zy adw. M, Askąanas prosił o pozosta- 
wienie podania bez rozpoznąnia, wy 
PAPIERY yori AG TEISTE cofując jednocześnie podanie firmy v 
Pożyczką | 104: 103.787 (Ooae odzoczłet wys A 
yczką inwest. è firma „H. Benke ; A. Zacharjasz 
jeer af Ri cy zmuszona będzię nadąl uiszczać 


Ą A 
5 proc, konwers, kolejowa 59 PSP = 
Dolarowa 83.50 
Poż. stabiliz. 92 
Kolejowa 102.50 
8-proc. B-ku Gosp. Krajowego 


* 

W sprawie upadłości firmy — 
sprzedaż konfekcji damskiej i manu 
faktury — Juljan Siegel, z siedzibą 
94 przy ul, Moniuszki Nr, 3, ogłoszonej 

— ibA _ | w dniu 31 maja r. b., sąd mianowałi 

7 proc. Banku Gosp. Kraj. 83.25 syndykami tymczasowymi upadlo-; 

4 i pół proc. listy zast, ziemskie; ści; adw. St. Stromajera i 
zł. 47.50 Szymoną Szpicberga, 

8 proc, m. Warszawy zł. 65.25 +x 

8 proc. m, Częstochowy 55 56 
55.50 

8 proc. m. Łodzi 59.25 

10 proc, m. Siedlec 66.75 


* 

W dniu 25 maja r, b. sąd ogłosił 
upadłość Walentemu Ziomkowi, pro 
wadzącemu handęl obuwiem przyj 
ul, Rzśowskiei Nr. 20, Ostatnio ABE | 


255 tys, zł., Austrja, Wegry 1 Jugo- Prócz powyższego eksportu na- 
sławja — 251 tys. zł, Anglja — 248; leży ną dobro Łodzi zapisać wywóz 
tys, zł, Ameryka — 155 tys. zł.,j przędzy czesankowej niebarwionej, 
Afryka — 153 tys, zł, Niemcy —| który wynosił w maju roku biez, 


142 tys. zł., Holandją, Danja, Szwe- 
cja i Norwegją — 35 tys. zł., pozo- 
stałe kraje — A tys. zł, 

Łącznie zatem wywieziono w ma- 
ju 567.372 klé. przędzy i tkanin war 


ratora okazało stę, że upadły by- 
najmniej towaru nie ukrywał, jak to 
adj 0: ZDAJE ZOK fx PADO 0 EF 


Wyjdźmy narynki świata 

Poważna firma polska w Mar- 
sylji, zajmująca się eksportem 
produktów z Polski do Francji i 
Kolonii, poszukuje dostawców z 
pośród firm polskich na następu- 
jące artykuły: tkaniny wełniane 
i bawełniane, produkty chemicz- 
ne, meble gięte i metalowe, wę- 
giel, drzewo budowlane, podkła- 
dy kolejowe, kopalniaki, mieso 
wieprzowe, jaja, masło, cukier, 
zboża chlebowe, grzyby suszone, 
skóry, szczeęcinę itd. 

Firma bulgarska 


w branży przędzy bawełnianej na 

Bułgarię. i ; 
Szczegółowych informacyj, do- 

tyczących wymienionych 


handlowa, Targowa 63, tel. 81-24. 


firm, , 
udziela łódzka izba. przemysłowo- ; 


4.686.167 zł. Ogółem Łódź przyspo- 
rzyła stromie czynnej naszego biłan: 
su handlowego za maj — 11 miljo- 
nów zł, 


Pokłosie kryzysu 


Upadli proszą o glejty 


W wydziale handlowym sądu 0-$dły wniósł prośbę o udzielenie muj twierdzili wierzyciele, sąd udzielił 
kręgowego w Łodzi rozważano w; ślejtu, Ponieważ z oświadczenia ku-| mu glejtu ma 2 


mięsią ce. 
e 

a 

W sprawie upądłości Szymona Ro 
senielda, prowadzącego handel goto- 
wemi ubraniami w Poddębicach, 
sąd na żądanie wierzycieli nakazał 
przy ogłoszeniu upadłości osadze- 
nie upadłego w areszcie, Obecnie 
za zgodą wierzycieli sąd udzielił upa 
dłemu glejtu na 3 miesiące. Przy- 
puszczać zatem należy, że upadły 
zaspokoił wierzycieli. 

tt 


* 

Szmul-Symchę i Hersz Silberber- 
gowie, handlujący mąką w Łodzi 
przy ul. Zakątnej 19, których sąd 
polecił osadzić w areszcię dla dłuż- 
ników, wnieśli powtórnie podanie o 
udzielenie im glejtu, Sąd i tym ra- 


przyjmie į zem do prośby upadłych się nie 
kupca | przedstawicielstwo firmy łódzkiej | przychylił 


+4 
* 

W sprawie upadłości Juljusza Rat | 
nera, właśc. i-my „Spedpol*, sąd 
zwolnił z obowiązków kuratorą ad- 
wokata Alfr. Vogla, mianuiac ns; 


ra 
td” 


śoż miejsce adw, Kempner: 


Przemysł wódczano» 
likierowy 

Z nastaniem pierwszego ciepłej» - 
szego miesiąca zaczyną się powta* 
rzać coroczne normalne zjawisko, że 
w okresie ciepła obroty fabryk wód 
czanych z miesiąca na miesiąc mà- 
leją, Spadek obrotów w maju r. b. 
jest tem większy, iż wpływa nań 
także zwyżka cen spirytualji, jalta 
nastąpiła z dniem 1 maja r. b. i któ. 
ra wynosi przeciętnie około 10 pro- 
cent, Zwyżkę tę zmuszony był: u- 
skutecznić ogół fabryk wódek ga- 
tunkowych, jest oną bowiem wyni- 
kiem znącznego wzrostu kosztów 
produkcji, jaki ujawnił się w ciągu 
ostatnich dwóch lat, 

Panująca depresja gospodarcza 
odbija się w szczególności w tym 
przemyśle, jako; produkującym artys 
kuły nie pierwszej potrzeby. 


Bankier amerykański 


w podróży do Europy 


Dr. B. Anderson, ekspert Chare 
National Banku, udał się w podróż 
do Anglji, Niemiec, Austrji, Czecho- 
słowacji i Francji. Podróż dr. An- 
dersona mą na celu zbadanie wa- 
runków obecnych w krajach po- 
wyższych pod względem  finanso- 
wym. | 


Angielsko-francuskie 
przedsięhiorstwo 


dia produkcji sztuczne= 
go jedwabiu 


Pod firmą Anglo-French Artifi- 
cial Silk założone zostało w Verdun 
towarzystwo dla budowy fabryki 
sztucznego jedwabiu z kapitałem 
pół miljona funtów szterlingów. Ini- 
cjatorzy liczą się z tem, że nowa 
fabryka rozpocznie produkcję z koń 
cem r. b., początkowa dzienna pro- 
dukcja wynieść ma 4 tony przędzy 
wislkozowej , 


Kartel szyn i pod- 


wyżka ceł 


W Paryżu odbędzie się 19 b, m. 
konferencja międzynarodowego kar- 
telu szynowego, ną której będzie ©- 
mawiana kwestja unormowania cen. 
Jak twierdzi „L'Usine”, podwyżka 


ceny szyn jest przewidywana. 
TB ONEENS EE 


Czytaicie „Głos Polski‘ 


SEESECSCEEEGZEZESSZEFSZECERCZEGEE 
A Przedsiębiorstwo robót budowlanych i Kanalizacyjnych Ę 
|, RAWICKI i WINTER inżynierowie (5 
(© ul. PE REE Nr. 41, telefon 12-96 (5 


(2) ROBOTY BUDOWLANE, ŻELAZO -BETONOWE 
(a PRZEBUDÓWKI: REMONTY DOMóWiMIESZKAŃ 


z KONCESJONOWANE BIURO PRZYŁĄCZEN KANALIZACJI 
©) 
o 


-= Plany i kosztorysy robót kanalizacyjnych. =- 


SoooSo 


T CO ZZEWEAWEWA 


Grodźdedo w Ło: | rewiru Sądu Grodz 
dzi, Toma$z Choe kiego w Łodzi, 
rzelski, zamieszka | Zygmunt Makow» 
ły w Łodzi, przy ski, zamieszka» 
ul. Sienkiewicza | ły w Łodzi, przy 
N: 67, na OE ul, Narutowicza 
k » ari, 1030 U. P. C: Wit GÓR 
ogłasza, że w dn, | art, Mg z, mi 

Znawcy. uppuja 24 czerwca 1929r, | ogłasza, że w dn. 
tylko od godz. 10 rano ; 24 czerwca 1929 r. 

w Rudzie Pabja- | od godz. 10 rano 


nickiej, przy ul. w Łodzi, przy ul. 

Patentowane łóżka polowe MA | komcie 
it odbędzie się sprze | odbędzie się Sprze 
daż z przetargu | daż z przetargu 

marki publicznego ru- publicznego ru- 
1) chomości należą: chomości, należą 

cych do cych do 

Leona Schrötera i | Rywena Najfelda i 
składających się z | Składających się z 


wirówki żelaznej, | mebli, maszyny do 
oszacowanych na szycia ł in 


e" z a 
Ma a dow, s Opowiadano niedawno temu 
T Pomorie : i Komornik: 
è orzelski 


Z. Makowski. 


Zarząd 
Okregn=O0działu Zódzkiego 
Czerwonego Krzyża 


niniejszym podaje do wiadomości 
publicznej, że w dniu 23 b. m. 
w sali Giełdy Łódzkiej przy ul. 
Piotrkowskiej 96 o godz. 5-ej po | Godz. przyjęć 11—2, 5—$, panie ać ochraniającą od ujemnego wpływu czasu i temperatury, która 


Opowiadano, że Seiberling pracuje nad nową kompozycją 

protektora, która umożliwi mu ofiarować wam mocną, świeżą 
Or N E U E A R K: ti elastyczną oponę, bez różnicy jaki okres czasu dzieli od dnia 
ul. Moniuszki 5, tel. 70—50 ļiej stabrykowania. 


choroby skórne i weneryczne 


naświetlanie lampą kwarcową lecze. 
nie żylaków. 


Dzisiaj właśnie Seiberling przedstawi awam swą nową 
toponę, zbudowaną Aflinitem nową kompozycją gumy, 


południu odbędzie się 


Walne Zgromadzenie gey ZY | Opona ta znajduje się w naszym składzie. Poinformujemy 
Okręgu — Oddziału Łódzkiego (głoszenia rotnj Was, jak Affinite dokonał tego udoskonalenia 


doprawdy wytwarza ją o 50 proc. mocniejszą. 


Czerwonego Krzyża Prosimy obejrzyć tę oponę, a dowiecie się o niej więcej. 
z następującym porządkiem obrad: 
a) Wybór prezydjum Walnego 


b) a A roczne zegarki na a szyi „Pre- S E l B E R L l N G 


c) Protokół Komisji“ Rewizyjnej, | i95a”. Piotrkowska 1:5, w podwórzu, 


d) Uchwalenie programu prac i i 58] Amerykańska Opona Wyższego Gatunku 
preliminarty wydatków na rok > 
e) Wybór członków Komitetu į kupuję. palną wakdość pią, Solidne 
Okręgowego oraz Komisji asg „Presiona“: Piotfowska 12, SEIBERLING RUBBER COMPANY — Akron Ohio U.S.A. 
ewizyjnej Z EA WZ OZZIE 
4) Wol ki. Wyłączne zastępstwo na woj. łódzkie 
) Zebranie jes wade "bez luksusow Adas Opal 6 cio osobow 99 
względu na liczbę obecnych. Hmuzypa__ okazyjne do sprzedania. DOM HANDLOWY „WOJPOL Sp. Z 0. 0 
A iotrkowska 48 1914—18 


TT: w Łodzi, ul. Narutowicza 38, tel. 81-38. 


Rozwiązanie kwestji. dla lokato- jg 
rów, którzy nie moga zalożyć POKÓJ STEER SZR OZI OCR ERA ORW E 
anteny, Nasze odbiormki 5-lam- A |z kuchnią nadający się na letnisko do 

powe odbierają caią Europę j |wynajęcia. Wiadomość: Szosa Grapi- d 


K cha w. Rybowskiego. Dojazd tramw, m 
bez żadnej anteny ġ|rajanickim 1955 Seminarjum Zeńskie si Bile | Wszelkie 
Można je również połączyć z kon- $$ z [fa Zi ł i 
takt ieci oświetleniowej r w R F 10 a c ! 
(SSAK KA : PRZ RWECIESZ M. HANSENO NY Moniuszki 11 i Z 
M |dobrze wprowadzonych we fabrykach .P Choroby skó poleca 
Inż. KRZYZANOWSKI i S-ka $ aer a ery te eana APR: sawa w Łodzi, ul iotrkowska 209. i WOAR. EER E 
e i ar- . . 
ul. Andrzeja M 4. | | szawa, Rytarska S 193: |] Egzaminy wstępne rozpoczną się dn. 12 czerwca AEA ©. w|fR, Rembielińskie 
Zapisy nowych kandydatek przyjmuje kancela- i Od 5=3 wiecz. 80 


w ŁODZI, ul. Andrzeja Nr. 28 
teleton 49-91. 


UWAGA: Apteka przyjmuje mocz 
do analizy. 


rja gimnazjum codziennie od godz. 9-ej do 4-ej |, w niedz. od 10—11 
Dr PePOPOPOPCPOPCP GH D DYWANY 


reperuję, Tkalnia sztuczna, Piotrkow- 
é 1869— 


3 ska 92 17| Łóżka — 
Dramen polowe leżaki, r | O > z È} = sai 


Ex. 


krzesełka dzie- 
L Stask ZAKLAD KRAWIEGKI cinne firmy 4 wię: 
5 Staśkowski, Piotrkowska 285 poleca, anun MED. 
Choroby st órne i weneryczne ubiory gotowe i na zamówienia. Wa- » h o) i 
GL nawaG BO [EA faet M S, | Grzegorz ROZENBERG 
TELEFON 79-83 y Z wieloletnią gwarancją | 1 N ; 
Przyjmuje do 10 r. i od4=8 wietz. Fabryka Łódź, Jaljusza 4. | | choroby żołądka, Kiszek 
w niedzielę od 11—2 po południu. ZGINĘŁA ł wątroby i wewnętrzne 
Dla pań spec. od godz: +—5 książeczka wojskowa wydana przez |Ządać we wszystkich składach | | z $ 
po pols dla niezamożnych, P. KOU: Łódź, na nazwisko Maaral mebli. i j gdańska 44, tel. 24-44 
CERY ŁECZNI-, Finkelsztejąa: 1028815 Hurt — Detal, Przyjmuje od 11,15 do 12.350 i od 6—8 
miesięczna „Głosu Polskiego“ ze wszystkim: Ogłoszenia za wiersz milimetrowy 1 szpalfowy. 
r H 4i u m © 4 d I ad: uodatkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnosze- I strona i w tekście 40 groszy, strona 5 szpalt. — Nekrologi 50 gr. str. 5 szpalt, — Nadesłane 
— 40 groszy; z przesyłka pocztowa w po tekście 50 gr. str. 5 szpalt. -- Zwyczajne 10 gr. str. 10 szpalt. Drobne 12 gr, Qd wyrazu naj- 
kraju — zł, E.A0,—; zagranica — zł. 10.-— aniejsze 1.20 zł. Poszukiwanie pracy 10 gr.—Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 10 zł, Odlo- 
roca Ong ET : 3 r szenia zamiejscowe ob! iczane sa o 50 proc. tirm z zavr. o 100 pr . za zastrzeżone miejscowe doplaty 


ARA MNIAM LO ŁAICI 26. a nmnams 
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